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W numerze: strzelania ProJesora Pelczara •  Jabłeczna klęska uro
dzaju •  Trudne losy landwarowskich dywanów

polityczne budzą ci, 
Mirzy nie przestrzegają ustaw
J f f l  15 września (ELTA).
. . . . buaałll IsHiant*Codo istotnych kwestii istnienia 

Pań stw a Litewskiego, jego dal-1 
ago funkcjonowania zgodne są 
nzyśtkie siły polityczne Sejmu, 
poradzimy spór dotyczący nie 
sp raw  podstawowych, lecz tak
tyki, konkretnych prac i  roz
ważań, sposobów umocnienia |_ 
niepodległego państwa — oś- 
liadczył na konferencji praso
wej 15 września przewodniczący 
Sejmu Ceslovas Jurśfenas.
W pierwszych dniach obrad je . 

cennej sesji ujawniła się bardzo 
smutna sprawa, którą kolega E- 
pdijns Bićkauskas ocenił jako 
nayt nihilizmu prawnego —  
umączył przewodniczący Sej- 
■n. Istnieje prawo i  ma być 
Pfflstnej»ane. Żadnych dyskusji 
-  mestnegać czy nie oizest- 
wpć ustaw — być nie może. 
ty jednak urzędnicy, zajmu- 
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gólnych „gości Sejmu" < i jego 
posłów: sami wybielają to, co 
ich obowiązuje i  co nie obowią
zuje, zaznaczył.

Ceslovas Jurśenas podkreślił, 
że kierownictwo Sejmu poczyni 
wszystkie kroki, wypływające z 
obowiązujących obecnie aktów 
prawnych. I  jest to zdanie nie 
tylko przewodniczącego Sejmu, 
lecz i ogólna opinia całego za
rządu Sejmu —  zaznaczył.

Zapytany, po jakim czasie, o 
ilp poseł na Sejm nie złoży przy
sięgi, może być pozbawiony man
datu poselskiego, przewodniczą
cy Sejmu powiedział:

—  Jesteśmy ludźmi bardzo 
cierpliwymi i  jeszcze nieco po
cierpimy, poczekamy, zanim sza* 
nowna posłanka opamięta się i 
zaprzysięgnie...

Na pytanie, dlaczego Sejm 
nic nie robi, aby wyjaśnić afe
ry państwowe na szeroką skalę, 
Ceslovas Jurśenas odpowiedział, 
że takie sprawy mają wyjaśniać 
organy praworządności. Należy 
wreszcie oswoić się z  zasadą 
podziału władzy: każdy powinien 
robić to, co do niego należy. 
Sejm posiada własne funkcje —  
legislację, a także nadzór nad 
poszczególnymi instancjami. I 
ipśli nam się wyda, że któraś 
instytucja nie wywiązuje się ze 
swych obowiązków, to Sejm zgo
dnie z  konstytucją podejmie in
ne działania —  powiedział prze
wodniczący Sejmu.

Kolejna tura rozmów na temat 
dwustronnego traktatu

W  środę rano rozpoczęła >tę w  
Wilnie kolejna tura rozmów na 
temat traktatu polsko-litewskiego, 
którym przewodniczą wiceminis
trowie spraw zagranicznych Pol- 
skl —  Iwo Byczewski L Litwy 
—  Vladłsloyas Domarkas.

Negocjacje na temat polsko- 
litewskiego traktatu międzypańst
wowego trwają od lijpca br. Uz
godniono już większość artyku
łów dokumentu, nie zdołano je 
dnak porozumieć się w  kwes
tiach wywołujących największe 
kontrowersje. Chodzi tu przede 
wszystkim o  fragmenty traktatu 
dotyczące praw mniejszości na1 
rodowych, a także oceny sto
sunków między Polską i Litwą w 
okresie międzywojennym, czego 
kategorycznie domaga się Litwa.

Jak już wcześniej informowa
liśmy, strona litewska przyjęła 
co prawda propozycję premier 
Hanny Suchockiej, by  ocenę 
kwestii historycznych przenieść 
z  traktatu do odrębnej deklara
cji, domaga się jednak, by  by
ła ona podpisana równocześnie 
z traktatem.

W  pojęciu strony litewskiej, 
„ocena przeszłości" ma oznaczać 
potępienie przez nasze obecne 
władze marszu generała Żeligow
skiego na Wilno. w  którego 
efekcie Wileńszczyzna została 
przyłączona do Polski i uzna
nie, że akt ten był bezprawny. 
Zdaniem strony UtewSkiej taka

właśnie ocena przeszłości stano
wiłaby dla niej jedyną i nieza
wodną gwarancję, że Polska nie 
rości sobie, ani też w  przysz
łości rościć nie będzie pretensji 
do W ilna i Wileńszczyzny. Sam 
zapis w  tej sprawie zawarty w 
traktacie Litwinom nie wystar
cza.

Strona polska —  jak wiado
mo —  ma na przeszłość polsko- 
litewską odmienne spojrzenie, 
tym bardziej, iż uznanie, że w  
okresie międzywojennym „oku
powaliśmy" —  jak twierdzą Lit
wini —  Wileńszczyznę miałoby 
negatywne skutki dla mieszka
jących na tych ziemiach Polaków. 
Już dziś litewscy nacjonaliści 
(i nie tylko) twierdzą, że s4 °* 
ni spolonizowanymi Litwinami, 
których należy reliiuanizować.

Strona polska uważa przy 
tym, że sprawami przeszłości po
winni się zajmować historycy, 
zaś politycy powinni budować 
przyszłość. W ydaje się więc, że 
nawet w  przypadku całkowitego 
uzgodnienia tekstu traktatu do 
jego podpisania może jeszcze w  
najbliższym czasie nie dojść. Na 
przeszkodzie stanie zapewne 
właśnie deklaracja, której pro
jekt, przygotowany przez -stronę 
litewską> nie był dotychczas 
przedmiotem wspólnych negoc
jacji.

Alina KARKUS, 
PAP

Posiedzenie Sądu Konstytucyjnego RL
W ILNO, 15 września (ELTA). 

Dziś rozpoczęło się pierwsze po
siedzenie Sądu Konstytucyjnego 
Republiki litewskiej. Dziewięciu 
sędziów w sędziowskich togach 
rozpatruje powództwo złożone 
przez grupę posłów na Sejm, aby 
zbadać, czy uchwała Sejmu z 15 
kwietnia br. „O  rozwiązaniu W i
leńskiej Rady Miejskiej oraz nie
których środkach poprawy po
rządku w samorządach" jest zgo
dna z Konstytucją Litwy. Pierw
sze posiedzenie nie spotkało się 
z  większym zainteresowaniem 
społeczności — w nielicznym 
gronie zebranych dominowali

dziennikarze.
Przewodniczący Sejmu Juozas 

Żilys po zapoznaniu się z trybem 
posiedzeń przypomniał, że mamy 
zachować spokój i bezwzględnie 
przestrzegać wskazówek przewod
niczącego.

Na posiedzeniu zainteresowa
ną osobę —  Sejm reprezentują 
wiceprzewodniczący Sejmu Juo
zas Bematonis oraz doradca komi
sji badania wykroczeń ekonomi, 
cznych N ijo le Sidagiene. Przed
stawicielem powbda jest poseł na 
Sejm Pietras Algirdas MiSkinis.

Juozas Bematonis odczytał oś
wiadczenie w związku z tym. że

w  jego przekonaniu były istotne 
nieścisłości w  załatwianiu poda
nia, gdyż frakcja Zgody Narodo
wej nie je$t zarejestrowana w 
Sejmie, a więc nie istnieje praw
nie. Ponadto dwie osoby, które 
podpisały podanie, nie są posłami 
na Sejm. Po narać?.ie sąd odrzu
cił podanie przedstawiciela oso
by zainteresowanej konstatując, 
że podanie podpisała dostateczna 
liczba posłów na Sejm oraz że 
to, za kogo się podali, z punktu 
widzenia prawa nie ma żadnego 
znaczenia.

Sprawę zaczęto rozpatrywać od 
podstaw. Na posiedzenie zapro
szono 7 świadków, zgromadzono 
związane ze sprawą dokumenty, 
przedstawiono wnioski specjali
stów.

MFW poczekają 
na Litwie ustaną namiętności
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Bank Litewski, jednakże jego 
przedstawiciele postanowili po
czekać aż ustaną namiętności do. 
tyczące Banku Litewskiego.

Jednocześnie na Litwie pewne 
siły polityczne, mówi Romualdas 
Visofcavićlus, usiłują zmusić go 
do rezygnacji —  wszczyna się 
nową sprawę dotyczącą 970 min 
rubli, które legalnie przydzielo
no 2 lipca jako zasoby kredyto
we jednemu z banków komercyj
nych. Pieniądze poprzez klienta 
bpfiku trafiły do Kaliningradu,

gdzie zostały zatrzymane. Jak 
powiedział Romualdas Visokavi- 
ćius, ruble te Bank Litewski na
był oficjalnie od Banku Rosyj
skiego w stosunku 1:1 i stanowią 
majątek Litwy. Przewodniczący 
zarządu Banku Litewskiego od
rzucił zarzuty dotyczące niedo
boru masy gotówkowej, wahań 
kursu. Bank Litewski zakupił 65 
min dolarów USA po 4 lity śre
dnio za dolar i emitował do obie. 
gu około 260 min litów, których 
całkowicie wystarcza do obrotu. 
Jednocześnie Bank Rolny zamro
ził od 10 sierpnia na cały mie
siąc i przetrzymywał około 50 
min litów, nie kredytując rolni
ków. Jak mówi Romualdas Viso- 
kavićius, dotychczas nie rozdzie
lono 3,5 nłn litów spośród tych

20 milionów poprzez bank „Lit- 
impex“ przeznaczonych dla rol
ników.

Poinformował on również, że 
nie zamierza składać dymisji, 
chociaż na ten temat była rozmo
wa też z prezydentem Republiki 
Litewskiej. Romualas Visokavi- 
ćius jest przeświadczony, że za
rzuty w  sprawie szkód wyrządzo
nych Litwie są bezpodstawne, 
dlatego nie zamierza składać 
„broni- .

Dziennikarzy zapoznano z oś
wiadczeniem przewodniczącego 
zarządu Banku Litewskiego Ro- 
mualdasa Visokavićiusa dla pre
zydenta Republiki Litewskie} i 
skargą do prokuratora General
nego Republiki Litewskiej.

(ELTA)

SENAT USA UCHWALIŁ 
BUDŻET N A  OBRONĘ W  WYS.

261 MLD DOLARÓW

Senat Kongresu Stanów Zjed
noczonych zatwierdził we wto
rek —  obniżając go o 12 mld 
doi. w  stosunku do pierwotnej 
propozycji —  budżet na obronę 
w  wysokości 261 mld dolarów.

Rząd prezydenta Billa Clinto
na zamierza obniżać stopniowo 
wydatki na obronę, aby dojść 
w  latach 19d6— 97 do poziomu 
ok. 250 mld doL W  czasach zi
mnej wojny budżet obronny 
Stanów Zjednoczonych sięgał 300 
mld doi.

USA OSTRZEGAJĄ PRZED
BRANIEM PRZEZ AIDIDA 

ZAKŁADNIKÓW

Departament Stanu USA og
łosił we wtorek, że jest w  po
siadaniu informacji o wydaniu 
przez ściganego watażkę soma- 
lijskiego Mohameda Faraha Ai- 
dida rozkazu zdobycia zakładni
ków amerykańskich.

Wydany komunikat ostrzega 
obywateli USA przed udawaniem 
się do Somalii, a przebywających 
już w  tym kraju poza Mogadi- 
szu —  przed podróżą do stoli
cy. ' ^

Aidid jest ścigany przez ONZ 
za wydanie rozkazu zabicia 5 
czerwca 24 żołnierzy pakistańs
kich. • *

GRUZJA: PARLAMENT 
ZAWIESZA PRACĘ N A  DWA 

MIESIĄCE

Parlament gruziński przegłoso
wał w  środę decyzję o zawie
szeniu pracy na dwa miesiące 
—  zgodnie z życzeniem Eduarda 
Szewardnadze, który uznał to 
za warunek cofnięcia swej dy
misji.

150 głosami przeciwko sześ
ciu postanowiono zawiesić ses
ję na czas stanu wyjątkowego, 
który zacznie obowiązywać 20 
września. W  tym czasie Szewar
dnadze będzie rządził krajem za 
pomocą dekretów.

RADA EUROPY: CZY SZCZYT
WIEDEŃSKI ZATWIERDZI
PRAW A MNIEJSZOŚCI?

Nadzieję, że uczestnicy wie
deńskiego szczytu Rady Europy 
(8— 9 października) dołączą do 
Europejskiej Konwencji Praw 
Człowieka protokół dodatkowy o 
prawach mniejszości etnicznych 
wyraził zastępca sekretarza ge
neralnego Rady Peter Leuprecht, 
pcdczas odczytu wygłoszonego 
w  Wiedniu w poniedziałek wie
czorem

Austriak Leuprecht uważa, że 
szczyt wiedeński powinien t.pod
jąć zdecydowane kroki" prze
ciwko „apostołom przestępczego, 
patologicznego nacjonalizmu" — 
jak się wyraził. Zarazem jednak 
nie ma pewności, „czy cała Eu
ropa jest gotowa okazać stano
wczość" w tej sprawie.
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Z Polski
2 OSOBY ZAGINĘŁY,

54 RANNE W  WYNIKU 
KATASTROFY

Dwie osoby zaginęły (pilot 
i prawdopodobnie niemiecki 
pasażer), 54 zostało rannych w 
wyniku katastrofy samolotu 
Lufthansy nar lotnisku Okęcie 
—  poinformował dziennikarzy 
przedstawiciel Lufthansy, Ro. 
bert Salzl. Dyrektor MDL O- 
kęcie Maciej Kalita podał, iż 
są ofiary śmiertelne, nie chciał 
jednak ujawnić ich liczby.

Na pokładzie rejsowego sa
molotu lecącego z Frankfurtu 
n. Menem do Warszawy znaj. 
dowało się 64 pasażerów (m. 
in. ambasador RFN w  Flols- 
ca) i 6 osób załogi. Część po. 
szkodo wa nych w wypadku 
osób, po udzielonej im pierw
szej pomocy, udała się do do
mów. Inne hospitalizowano.

W g Salzla, samo lądowanie 
odbywało się normalnie. Kali
ta ujawnił, że „są pewne ła
dunki w tym samolocie, któ
re powodują, że nie możemy 
sprawdzić pewnych (jego) czę
ści (...)".

Dziennikarz PAP dowiedział 
się od funkcjonariusza Straży 
Granicznej, że samoloty Luft
hansy kursujące na* linii Frań, 
kfurt —  Warszawa nie tan
kują na Okęciu i w  związku 
z tym lądując mają zapas pa. 
liwa na drogę powrotną. 
NIEMCY, UKRAINA I ROSJA 

—  NAJGROŹNIEJSI 
SĄSIEDZI 

Dwie trzecie respondentów 
CBOS uważa, że obecnie nie 
ma zagrożenia dla niepodleg
łości Polski. Jednak 56 proc

badanych sądzi, że w ciągu 
najbliższych kilku lat Niemcy 
„będą stanowić zagrożenie dla 
terytorium Polski". 42 proc. 

ankietowanych przewiduje ta
kie samo zagrożenie ze stro
ny Ukrainy, a 30 • proc. ze 
strony Rosji.

Zdaniem 70 proc. respon
dentów, Niemcy w  ciągu naj
bliższych kilku lat będą dą
żyły do gospodarczego podpo
rządkowania sobie Polski. W e
dług 28 proę. badanych, ta
kie dążenie będzie również 
przejawiała Rosja, zdaniem 21 
proc. — Ukraina. Do polity
cznego podporządkowania so
bie Polski dążyć przede wszy
stkim będą —  wg ankietowa
nych —  Niemcy (52 proc.). 
Rosja (33 proc.) oraz Ukraina 
r(19 proc.).

41 proc. uczestników son
dażu twierdzi, że w wyniku 
rozpadu ZSRR sytuacja Pols
ki pogorszyła się. Zdaniem 59 
proc., podobne skutki dla Po
lski przyniosło zjednoczenie 
Niemiec.

W g CBOS, poczucie zagro
żenia jest najmniejsze w  gru. 

oach respondentów o  wyższym 
statusie społeczno - zawodo
wym. Brak obaw częściej niż 
przeciętnie deklarują osoby z 
wyższym wykształceniem, za. 
możne, prywatni przedsiębior
cy, kadra kierownicza, a także 
osoby młode, poniżej 34 roku 
życia.

Połowa ankietowanych są
dzi-, że 'pojednanie między na
rodami polskim i niemieckim 
jest możliwe, i taka; sama gru
pa ma odmienne zdanie. Je
dnocześnie dwie trzecie ba
danych zgadza się z  powie
dzeniem: „Jak świat światem 
Niemiec Polakowi nigdy nie 
będzie bratemM.

Z krajów bałtyckich
ROZPOCZĘŁA SIĘ KOLEJNA RUNDA ROZMÓW 

ROSYJSKO-ESTOttSKICH

14 września pod Moskwą roz
poczęła się kolejna runda roz
mów rosyjsko - estońskich. Na 
porządku dziennym figurują kwe
stie humanitarne, prawne, woj-

Popularność prezydenta Esto
nii Lenarta Meri,. który obniżył 
się w czerwcu, obecnie znowu się 
podniósł. Jego działalność w 
sierpniu pozytywnie oceniało 54 
proc. respondentów, konstatują 
cocjologowie estońscy. A  przy
czyna jest piosta: bowiem wła
śnie z inicjatywy prezydenta 
od nowa rozpatrywano projekt

Nowiny z WNP
UKRAINA: NACJONALIŚCI PRZYGOTOWUJĄ 

ROSJANOM „NOC SW. BARTŁOMIEJA"
Ukraińscy nacjonaliści grożą mieszkającym w obwodzie lwow

skim Rosjanom „nocą św. Bartłomieja".
Przyczyną wzrostu antyrosyjskich nastrojów stało się podpisa

nie 3 września przez prezydentów Rosji i Ukrainy Borysa Jelcyna 
i  Leonida Krawczuka porozumienia o przekazaniu Rosji ukraińskiej 
części Floty Czarnomorskiej i wszystkich rakiet nuklearnych. Na
cjonaliści uważają, że odpowiedzialność za to, co stało się na 
Krymie ponoszą Rosjanie z Lwowszczyzny.

Na ostatnim mityngu pod gmachem lwowskiej opery radykało
wie otwarcie nawoływali do rozprawy z Rosjanami. Na tym sa
mym wiecu ogłoszono stworzenie oddziałów ochotników - mści
cieli, na czele których stanął jeden z liderów socjal-nacjonalistów 
Jurij Kryworucsko. Deputowana do Rady Najwyższej Ukrainy Iry- 
na Kalynec wezwała do wypędzenia z Lwowszczyzny wszystkiego 
co rosyjskie, także szkół. W  nocy w siedmiu rosyjskich szkołach 
zostały wybite szyby, a przez okna wrzucono ulotki z napisami 
..Precz z Ukrainy".
BIAŁORUŚ NAJŚCIŚLEJ BĘDZIE WSPÓŁPRACOWAŁA Z ROSJĄ 

..Polityka zagraniczna Białorusi będzie ukierunkowana głównie na 
państwa bliskiej zagranicy i sąsiednie" —  oświadczył naczelnik 
zarządu polityk' zagranicznej i więzi gospodarczych z zagranicą 
Rady Ministrów Białorusi Anatolij Ąrbinowicz w wywiadzie dla 
gazety .,Znamia Junosti".

Jego zdaniem, szczególnie ścisłe stosunki rząd Wiaczesława Ke- 
bicza zamierza rozwijać z Rosją.

„Jednocześnie premier białoruski w pewnym stopniu preferuje 
stosunki z krajami byłej rady gospodarczej, powiedział A . Arbi- 
nowicz. Rząd Białorusi pragnie utrzymać ukształtowane więzi gos
podarcze z byłymi krajami ZSRR oraz rynek do sprzedaży pro
dukcji” .

Zdaniem Arbinowicza, nowy związek gospodarczy nie zmienił 
interesów polityki zagranicznej Białorusi. Procesy integracyjne 
mędzy krajami nowego związku gospodarczego w żaden sposób 
nie powinny "zaszkodzić stosunkom z sąsiednimi Łotwą i Litwą.

Zewsząd
2 DOŃIESIEN PAP;.ELTpT-

Bliski Wschód
JACKSON OSKARŻONY O 

MOLESTOWANIE SEKSUALNE 
CHŁOPCA

13-letni chłopiec, twierdzący, 
że w  ciągu czteromiesięcznej 
znajomości amerykański gwiaz
dor muzyki pop Michael Jackson 
molestował go seksualnie, wniósł 
we wtorek skargę do sądu cy
wilnego w  Los Angeles. .

skowe, graniczne i gospodarcze. 
Rosyjskiej delegacji państwowej 
przewodniczy Wasilij Swirin, de
legacji estońskiej —  minister ob
rony Juris Liuik.

JAK OCENIANA JEST DZIAŁALNOŚĆ 
PRZYWÓDCÓW ESTONII

ustawy o cudzoziemcach i zor
ganizowano dyskusję mniejszości 
narodowych przy „okrągłym sto
le".

Pracę .premiera oceniła wyso
ko również ponad połowa an
kietowanych Estończyków — 54 
proc. Najpewniej miało na 
to wpływ przyjęci^ Estonii do 
Rady Europy.

Powództwo cywilne, zawiera
jące zadanie wypłacenia odszko
dowania, wniesiono w czasie, 
gdv Jackson prowadzi batalie 
przeciwko zarzutom wysuniętym 
w  sierpniu przez syna bogate
go dentysty z  Beverly Htóls. 
Skargę wniósł we wtorek do 
Sądu Najwyższego w  Los Ange
les adwokat chłopca Larry Feld
man. Zarzuca się w  niej Jackso
nowi m.in. seksualne naruszenie 
nietykalności osobistej chłopca.

DEPARTAMENT STANU O 1 
PRZEŚLADOWANIACH

RELIGIJNYCH W  ARABII 
SAUDYJSKIEJ

Stany Zjednoczone poinformo
wały kierownictwo Arabii Sau
dyjskiej o zaniepokojeniu W a
szyngtonu z  powodu prześladowa
nia z  pobudek religijnych mu- 
zułmanów-szyitów i chrześcijan 

[— oświadczył we wtorek rzecz
nik Departamentu Stanu Mike 
McCurry.

Papieramy swobodę wyznania 
— powiedział McCurry, komen
tując opublikowany dzień wcze
śniej raport organizacji obro
ny praw człowieka Amnesty In
ternational W  dokumencie tym 
stwierdzono, że w  tym roku w 
Arabii Saudyjskiej setki szyitów 
i chrześcijan uwięziono, tortu
rowano i poddawano publicznej 
karze chłosty za wyrażanie uczuć 
religijnych.

W  ONZ PO 10 LATACH 

Przywódca Organizacji W yz
wolenia Palestyny (OWP) Jaser 
Arafat złożył we wtorek wizytę 
w  siedzibie Organizacji Narodów 
Zjednoczonych —  po raz pier
wszy od 1974 r.

Poprzednia jego wizyta zwią
zana była, z przemówieniem

IRAN: WEZWANIE DO

Teherański dziennik „Repub
lika Islamska", organ radykalnych 
islamóstów, orzekł w  wydaniu 
środowym, że szef Organizacji 
Wyzwolenia Palestyny Jaser A- 
rafat „powinien zostać zabity 
za zdradę narodu i  świata isla
mu".

Dziennik dodaje, że „Arafat 
i jego wspólnicy podpisali akt 
scedowania islamskiej ziemi Pa
lestyny na rzecz dzikich lokato
rów". „Karą za zdradę jest 
śmierć" — głosi gazeta i pod-

jakie wygłaszał 13 lfa..
1974 r. *  trybuny Zgrom aS  
Ogólnego w mundurze Wuju 
pustą przytroczoną k a W  * 
broni. Obecnie lego wizyt/Jf 
la charakter prywatnego 
nia z  sekretarzem Sg&fiS*- 
ONZ Butrosem Ghali.

ZABICIA ARAFATA 

kreślą, żP „żadna siła me , 
w  stanie przeszkodzić naioi? 
w  wyrażeniu jego woli 2  
nia zdrajców". „Republika fcl,„ 
ska" wyraża przeświadczenie.} 
„Jaser Arafat zapłaci zajjgSs?

Prezydent Iranu AB 
Haszem! Rafsańdzanl potępił J  
wtorek podpisanie w W iny,' 
tonie dzień wcześnie] poroami, 
nia Izrael —  Organizacja Ww! 
wolenia Palestyny o  amonom 
palestyńskiej, nazywając 
zdradą.

OFIARY W YM IA N Y  OGNIA W  REJONIE HEBRONU

Jeden Palestyńczyk, członek 
organizacji Hamas został zabi
ty, a czterej żołnierzy izraelscy 
odnieśli rany w  wyniku wymia
ny ognia w  Hebronie na Zacho
dnim Brzegu Jordanu —  poda
no w  środę ze źródeł wojsko
wych.

Zabity Palestyńczyk był człon
kiem trzyosobowego komanda 
Ezzedine al Kassem, będącego 

PREMIER IZRAELA O

Premier Izraela Icchak Rabin 
skrytykował Syrię, wyrażając o- 
pinię, że kraj ten „wyciąga je 
dną rękę ku pokojowi, a dru
gą otwiera w  naszym kierunku 
ogień". Szef rządu izraelskiego 
wypowiadał się dla jerozolims
kiego radia z  okazji Nowego Ro
ku żydowskiego, którego obcho
dy rozpoczynają się w środę 
wieczorem.

zbrojnym . ramieniem Hamaj, 
fundamentalistycznego ugrupo
wania islamskiego.

W  nocy z wtorku na środę 
członkowie tego komanda i 
przejeżdżającego samochodu <*. 
trzelali wojskowy dżip izraels
ki, eskortujący autobos. Doszło 
do strzelaniny, w wyniku której 
zginął Palestyńczyk, a czterej 
żołnierze zostali ranni, w tym 
dwóch ciężko.

STANOWISKU SYRII

Syria oferuje schronienie i 
pomoc dla dziesięciu palestyńs
kich organizacji frontu odmowy, 
a z  drugiej strony zezwala na 
swym terytorium na działalność 
rozgłośni ał-Qods podporządko
wanej dowództwu Lodowego 
Frontu Wyzwolenia. Palestyny 
Ahmeda Dzibriia i prowadzącej 
kampanię przeciwko negocjac
jom pokojowym wyjaśnił 
premier Rabin.

Obawy prasy rosyjskiej przed 
zbliżaniem się NATO do granic Rosji

Środowa „Prawda", nawiązując 
do polskich starań o członkost
wo w  NATO , wyraża obawy 
przed zbliżaniem się strefy wpły
wów Sojuszu do granic Rosji.

Rozpad starego porządku, usta
nowionego w  Europie konferen
cją jałtańską pisze „Prawda" 
.—• zbliża się do logicznego finału.

„Prawda" zastanawia się też, 
przed jakim zagrożeniem Polska 
szuka pod skrzydłami NATO 
gwarancji bezpieczeństwa: „Libij
skim? Irańskim?" Zagrożeniem ze 
strony hipotetycznej armii mię
dzynarodowych terrorystów? A  
może chodzi o „ryzyko", jakie 
niesie obecna sytuacja w  b. 
ZSRR? Wróżenie z fusów nie ma 
sensu. 1 tak wszystko jest jasne. 
I po to właśnie z Brukseli płyną 
zapewnienia o niedopuszczeniu 
do izolacji. Mają one jedynie za
kamuflować rodzące się wraże

nie powrotu do linii podziału i 
kordonów sanitarnych w „nowej 
Europie" —  pisze moskiewska 
„Prawda".

„Prawda" - nie wierzy jed
nak w równoczesne uspokaja
jące zapewnienia, adresowane 
przede wszystkim do Moskwy, o 
„intensyfikacji stosunków bezpie
czeństwa". Nawet jeśli Zachód 
coś zaproponuje Rosji, nie będzie 
to porównywalne z ruchem, na 
który Jelcyn zdecydował się w 
Warszawie.

Zdaniem środowych ,JCuran- 
tów", „Moskwa nie może (prze
szkodzić), a NATO  nie chce 
(przyj mować)* Zgoda przyszła 
Moskwie dużo łatwiej niż ewen
tualna akceptacja —  Brukseli. 
Po „tak" Jelcyna gwałtowna od

mowa może odepchnąć „abiturien. 
tów" od Zachodu. Zgoda byłaby

równoznaczna z zanegowaniem 
rodzącej się koncepcji wyjśoa 
NATO  na geograficzne robieś 
określone Kartą Atlantycką j®- 
cze w  1949 r. Polacy — ifi 
partnerzy dla operacji w rejonie 
Zatoki Perskiej lub w Afryce, 
gdzie już jutro mogą wstać za
kwestionowane zachodnie intóre' 
sy -r-gtwierdzą ,/Kuranty.

Europa, na której skoncentro
wana jest uwaga potencjalny1* 
prozelitów ze Wschodu, interes* 
je  NATO coraz mniej. Równ,ez 
Amerykanom niezręcznie 
szerząc gwarancje bê piwz0* 
wa, gdy ogłosili redukcję **5 
sił zbrojnych* A  co robić i  Pj*_ 
zumieniami o redukcji w * j .  
cjonalnych zbrojeń w » 
globalnej równowagi NAi 
Układ Warszawski? 
byłych „demokraci ■“ "JJJJ.
do NATO automatycznie

wadzi do rewizji główny1*1
sad tych porozumień. Nie **■

domo więc —i puentują

ty” komu „tak” 1 1 1 1 ?
sporzy więcej problemów *

Kalendarz historyczny na dziś
ROCZNICE URODZIN:

j j j  Władysław Kedra (1018— 1968), polski pia
nista i pedagog,

— Tadeusz Koszaro w ski (1915), polski onkolog,
—  Michaił Kutuzow (1745— 1813), rosyjski wódz 

naczelny w czasie wojny z Napoleonem.
— Ludwik X IV  (1638— 1715), król Francji.

ROCZNICE WYDARZEŃ:

1979 r. —  W  Afganistanie w wyniku zama
chu stanu; kierowanego przez zwolennika komu
nistów Hafizullaha Amina, obalono rządy prezy
denta Nur Mohammeda Tarakiego.

1949 r. — W  Budapeszcie rozpoczął się pro
ces Laszlo Rajka i innych' 1 węgierskich działaczy

komunistycznych. Wszyscy zostali 24 *  
skazani na karę śmierci, wyroki wytona°J(jji3- 

1944 r. —  Dwudniowe próby desantu 
łów 1 Armii Wojska Polskiego z * wie,
możenla powstańców w lewobrzeżnej fa
nie zostały wsparte przez naczelne dowoo" 
dzieckiej Armii Czerwonej. , puci-

1939 . r. — Podczas walki * Niemcami P°~ j^ l 
nowem koło Lubaczewa zginął gegSfaw)ty * J 
Kustron, dowódca 21 Górskiej Dywizji 
armii „Kraków".

1668 r. Abdykacja króla Polski J® 
mierzą. êh* ^

1620 r. —  Początek bitwy wojsk P° 
wodzonych przez hetmana Stanisława I’

Turkami pod Cecora, ^kiego ■
września klęską Polaków i śmiercią



(g  jfc'‘E R W I L E Ń S K I ”
16 września 1993 r. str. 3

Kalejdoskop aktualności
jjTWA X AUSTRIA: ROZSZERZA SIĘ WSPÓŁPRACA 

. ^  dniach nadzwyczajny i- pełnomocny ambasador Fede- 
Republiki Austrii doctor Franz Schmid wręczył prezydento- 

ral°Alfflidasowi Brazattskasowi listy uwierzytelniające.
^A^asad01 Austrii jest doświadczonym dyplomatą. Ma 63 lata. 

^ —^Uniwersytet Wiedeński, jest doktorem prawa. PracowałIjkoóciyl

bH

uiirierslwie Spraw Zagranicznych Austrii, był przedstawicie, 
państwa przy Organizacji Narodów Zjednoczonych w * 

le®Vn jorku, jak też ambasadorem w Jugosławii, Chinach, Ara- 
sklej i innych krajach. Ostatnio pracował jako nadzwy- 

r I pełnomocny ambasador Austrii na Węgrzech.
^Sralna Republika Austrii należy do tych pierwszych państw, 

w sierpniu 1991 joku uznały Litwę. W  styczniu 1992 roku 
wil*®30 również P^datwowe stosunki .dyplomatyczne.

JJTWA i  UKRAINA: SPRAW Y KOMUNIKACJI

Ma posiedzeniu połączonej komisji ministerstw komunikacji Lit.
■ Ukrainy podpisano protokół przewidujący wymianę w  okre- 

^  niiesią03 Krformacji o  dokumentach obu krajów, regułyjących 
międzynarodowe przewozy pasażerów i towarów, 

porozumiano się, że od 1 listopada br. na Ukrainie i Litwie obo
zuje reżim przepustek. Na ten rok wymieniono po 250 prze- 

na transport tranzytowy, a na rok 1994 —  po 1400. Ci, 
JJtay posiadają te przepustki, nie potrzebują wnosić opłat dro
gowych. Na początku drugiego półrocza przyszłego roku połączor 
m komisja, sprecyzuje ilość przepustek.

UTWA I  FINLANDIA: WSPÓŁMRACUJĄ LEŚNICY

Minister leśnictwa Gintautas Kovalćikas oraz dyrektor wydzia
łu zasobów naturalnych i łączności międzynarodowej Służby La
sów i Parków Finlandii Tuomo Ketimaki uzgodnili projekt umowy 
o współpracy leśników Litwy i Finlandii.
Latem tego roku został podpisany protokół wstępny. Przewiduje 

oa, że leśnicy Finlandii pomogą w  rozwijaniu na Litwie łowiect
wa na podstawie licencji i  regulowaniu ilości zwierząt w  lasach, 
jak też w organizowaniu wyrębów lasu, wykorzystaniu drewna 
v energetyce, w jego transportowaniu i  składowaniu.

BANK ESTOŃSKI W YM IE N IA  KORONY 
WYDRUKOWANE W  AMERYCE

Bank Estoński postanowił wycofać z  obiegu papierowe banknoty 
o nominale 1 i 2, które zostaną zastąpione monetami metalowymi. 
Monetę jednokoronową już emitowano do obiegu^ a do emisji mo
nety dwukoronowej trwają przygotowania. Papierowe banknoty 
b î wycofywane z obiegu stopniowo. Banknoty o nominale 1 i  2 
koron drukowała- amerykańska- firma „US Banknote Corporation". 
Specjaliści mieli zarzuty co do ich jakości.

Bank Estoński zerwał kontrakt z  „US Banknote Corporation", 
S*ty zostały wykonane wzorce koron, kierownictwo banku nie za
dowoliła bowiem ich jakość. Spółka „Thomas De La Ruc" w  An_
?lii wydrukowała korony o  wysokim nominale. Co do nich bank 

miał zastrzeżeń.

ŻYDZI W ITAJĄ... 5754 ROK 

- Wczoraj wieczorem Żydzi na całym święcie zaczęli obchodzić 
gające dwa dni święto Nowego Roku —  „Rosz Aszana". Wed- 
n? kalendarza żydowskiego witany jest już... rok 5754.

”  języku hebrajskim „Rosz Aszanau oznacza „Szczyt rokuM_
JSttO święto zakończenia cyklu prac rolnych, oczyszczenia. W
^agogaeh z tej okazji dmie się w  rogi ba ran ie^^^ l& a fa r^m a^  

obudzić nawet najbardziej skostniałą duszę człowieka, 
wileńskiej synagodze podczas modlitw tegorocznego „Rosz 

będą śpiewali przybyli z Ameryki kantorowie. Dziś o 
19 przedstawicielstwo Światowej Agencji Żydowskiej 

WsDtfU na organizuje w  Wileńskim Pałacu Kultury
leńsk- Związków Zawodowych wieczór noworoczny. Trzy w i- 
^t^6.zesP°ły żydowskie —  „A lija ", „Fajerlach" [„„Folkssinger" 

z Programem artystycznym. Zostaną też przygotowane 
77-piczne żydowskie słodycze, młodzież będzie mogła tańczyć 

zydcwskie.
Nowy KIERUNEK N A  UNIWERSYTECIE PEDAGOGICZNYM

rozPoczr? I0^U â a^emickim Wileński Uniwersytet Pedagogiczny 
J f Przy8°t°wanie nauczycieli religii. Otwarto tu katedrę 

ênmek& ł ° a tym ^ienmltu podjęło 30 studentów. Katedrę i 
^rektor Dl2yło wHeńskie arcybiskupstwo na podstawie urno- 
* Pierw^atem (nawet pensje wykładowcom nowej katedry 

•̂m r°ku> będzie płacił kościół).

Ł KUCZEROW —  GOŚCIEM HONOROWEGO 
P , KONGRESU NARODU BIAŁORUSKIEGO

wydziału ideologicznego Partii Komunistycznejl i iwan V., Jełr  — — -----* — «*•
ł Łotw ^ row ł były pierwszy sekretarz Komunistycznej* 

?Jl0łrych k re^ Ruoiks zostali wybrani zaocznie na gości ho- 
Narodu Białoruskiego, który odbył się 11

Mińsku.
J ^eraln ^8|0SCWâ  odezwę do prezydenta, Sejmu, Prokuratu- 
* ‘̂Wam * zażądał uwolnienia I. Kuczerowa oraz nie
* Gfjany 80 z powodu poglądów politycznych. W  swym cza-

^ 'lłrilsty aw*^1 iwości Litwy ujęły byłego działacza partii
eJ z powodu udziału w  wydarzeniach, stycznia 1991

również anulowania białowieskiego układu w 
0 * re* Na26” 19 oraz odrodzenia Związku Radzieckiego.

odu Białoruskiego Zrzesza 18 partii i ruchów o u- 
Prokomunistycznym. 

jW J |  KRYMINAŁY ZE SWIĘCIAN I TROK

firzybiarze w lasku w  pobliżu warsztatów ■

l i s i i iIjej°n święciański) znaleźli zaginionego przed mie- 

cerkwi

mieszkańca wsi Bemiumal J. Rudenasa. ur.

*•1. M/ doniesień agencji informacyjnych, radia, prasy 
s% *ł*°ych przygotowała Krystyńa ADAMOWICZ

Na tematy dnia

Jedni bogacą się,inni biednieją...
Trwa skandal wokół osoby 

przewodniczącego zarządu Ban 
ku Litewskiego Romualdasa V i l  
sokavićiusa. N ie pierwszy to już 
na tak wysokim szczeblu za ok 
res naszej niepodległości: i  pop
rzednik obecnego prezesa też od 
szedł ze swego gabinetu nie do| 
browolnie...

Czy jest winien zarzutów pan 
Visokavićius, iż nadużył służbo
wego stanowiska udzielając by
łemu swemu bankowi ,,,Litim- 
pex" 20 min lt kredytów, nie 
mogę twierdzić. Jest to dome
na prawników. A le  nawiasem 
mówiąc, prokurator stolicy zawie
sił go w  pełnieniu obowiązków 
przewodniczącego zarządu BL 
N ie odwołał decyzji swego pod
władnego również prokurator 
generalny Litwy. Oskarżonemu 
zabroniono wyjazdu. z  miasta. 
A le  istnieje jeszcze takie coś, 
jak „prezumpcja niewinności". 
W ięc R. Visokavieius przy po
mocy osobistego adwokata. — 1 
znanego K. Lipeiki może się 
bronić ile chce i jak chce. I to 
czyni. Codziennie prawie w  sie
dzibie BL odbywają się dla 
dziennikarzy briefingi, konferen
cje prasowe, na których się 
twierdzi,, że prezes nie widzi w 
swej działalności żadnej winy, 
że są to polityczne rozgrywki.

Mnie, osobie postronnej, tru
dno jest sądzić kto ma rację. 
Jednak, że „żle stoją sprawy" 
jest widoczne gołym okiem. Z 
polityki banku nie są zadowole
ni przedsiębiorcy i przemysłow
cy Litwy. Twierdzą, iż banki 
stały się grabieżcami: ogromne

procenty za kredyty i  pożyczki, 
wygórowane ceny usług nie po
zwalają rozwijać i tak ledwo 
zipiącej produkcji. Fabryki i za
kłady nie mają czym płacić w y
nagrodzenia swym załogom. A  
co przyniosła huśtawka warto
ści lita wobec USD?

Słowem, nie zadowala polity
ka Banku Litewskiego ani prze
mysłowców, ani rolników. Skan
dal wokół R. Visokavićiusa po
stawił w  nieprzyjemnej sytuacji 
również Sejm i prezydenta Re
publiki, który zaproponował prze. 
wodniczącemu .poddać się do dy- 
misji. Visokavjćius tej propozy
cji nie przyjął. Prezydent pro
ponuje Sejmowi zatwierdzić na 

. to stanowisko (czasowo) J. Sinke- 
vićiusa...

Zaczekamy, zobaczymy czym 
się skończy ten skandal. A  przy 
okazji proponujemy czytelniko
wi garść informacji o bankach 
działających w Litwie.

W  roku 1990 w  naszym kraju 
działało 12 banków komercyj
nych, a już do 1 lipca 1993 ro
ku było ich 29. W  pierwszym 
półroczu br. na Litwie i poza 
jej granicami założyły one 984 
oddziały, filie, agencje 1 przed
stawicielstwa.

Najwięcej banków jest w 
Wilnie —  17, w  Kownie —  6, 
Szawlach —  2, Kłajpedzie, Po- 
nlewieżu i Możejkach —  po je
dnym.

Najwięcej filii, nie włączając 
banków Państwowego Komercyj
nego, Oszczędnościowego 1 Rol
niczego posiadają „Iitlm pez" 1 
„Lietuvos akcinis Inoyacinls" —

9, „Vllnlaus bankas" ma 7, 
„Hermis" i „Ukio1* — po 5, 
„Tauras" — 3, „Sianlio kraśto"
—  2, „Iietuvo8 verslas", „Mażel- 
klu“ , „Atelties" | „Ancoroban- 
kas" — po Jednym.

W  porównaniu z 1992 rokiem 
1 dniem dzisiejszym ich dochód 
stale rośnie. Jeżeli w 1992 ro
ku stanowił on 39748 min talo
nów, to już w perwszym kwar
tale br. 33033 min tl, w drugim
— 700,5 min lt. Tylko za udzie
lenie pożyczek w 1992 roku o- 
trzymały one 18945 min tL od
setków, w pierwszym kwartale 
br. —  15574 min tL a drugim — 
361 min lt. Co prawda, trzeba 
uwzględniać istnienie również 
inflacji.

Na początku bieżącego raka 
założono na Litwie Państw iw y 
Bank Komercyjny. Tym krokiem 
Bank Litewski całkowicie odżeg
nał się od działalności komer
cyjnej przekazując wyłącznie w 
ręce nowej placówki te operacje 
i należące do osób fizycznych 
i prawnych banki komercyjne.

Komentarz jest zbędny, bowiem 
i tak widać, że bankierstwo u 
nas prosperuje, podczas gdy 
przedsiębiorczość stoi na grani- ł 
cy całkowitej ruiny.

Słowem, rodzi się oligarchia 
finansowa. Czy to dobrze, czy 
źle trudno posiedzieć. Raczej 
to drugie... Bowiem, gdy ban
kierzy w sejfach trzymają mi
liardy, a producenci dóbr ma
terialnych plajtują, to raczej 
źle.

Zygmunt WIRPSZA

Co począć z obfitym plonem jabłek?
W ILNO, 14 września (ELTA). 

W  tym roku w  litewskich sa
dach i na plantacjach jagodo
wych dojrzało 200— 220 lys. ton 
owoców i jagód. Co ipocząć z 
plonem? Dwie trzecie stanowią 
jabłka. Najwięcej przetwarzają 
ich przedsiębiorstwo państwowe 
„Anykśćiu vynas‘* oraz firma

państwowa „Alitą". Są one w 
stanie w ciągu sezonu przetwo
rzyć 35— 40 tys. ton jabłek. 
Główną ich produkcją jest sok 
jabłkowy. Z  niedużej tylko ilo
ści jabłek produkuje się natural
ne wina.

Przedsiębiorstwa te na razie 
skupiły około 25 tys. ton .i ab-

Indeksy prac budowlano-montażowych
Od sierpnia 1993 r. wzrosły ceny prac budowlanych. W  ciągu 

tego miesiąca zwiększyły się one o 4 proc. w porównaniu z  lin- 
cem br._ S  . .

Indeksy cen' prac budowlano-montażowych s„ą następujące:

sierpień 1993 r. w  porównaniu-z _

faktycznymi cenami I cenami kosztoryso- 
sierpnia 1992 r. | wymi 1984 r.

Średni ideks cen prac 
budowlano-montażowych 
Indeks cen budownictwa 
mieszkaniowego

I staroobrzędowców w Siemielisżkach dopiero 
|!-i »PQ»trzegł że po wybraniu okna cerkwi l wycię-

D*!°no 12 ikon z XK-OOC w. Siady po rabusiach 
^how ny ruje może podać nawet konkretnego dnia

5.915 230.665

I 6.379 ' 255.692

Departament Statystyki przy rządzie Republiki Litewskiej

Zastępca dyrektora generalnego 
A. TRAKIMAYICIUS

łek. W  przekonaniu specjalistów 
Ministerstwa Rolnictwa można 
by było skupić i przetworzyć ich 
więcej, gdyby sadownikom wię
cej płacono. Obecnie .„Anykś
ćiu vynas" płaci po 6 ct za ki
logram, a „Alitą"' —  po 8 ct. I 
surowca ma pod dostatkiem. Co 
prawda i ta ostatnia cena nie 
jest też zbyt nęcąca. Realnie ce
na kilograma jabłek powinna 
być stała, nie mniejsza niż 10 
centów. Wtedy opłaciłoby się już 
podnieść jabłko z ziemi i za
wieźć do punktu skupu. Około 
20 tys. ton jabłek są w stanie 
skupić i  przetworzyć kombinaty 
i firmy przetworu owoców r wa
rzyw, należące do systemu Lite
wskiego Związku Spożywców. A  
wjęc, w sumie- zaledwie około 
60—80'tys. ton jabłek może być 
przetworzona przez wszystkie li
tewskie przedsiębiorstwa, a po
zostałe, nie nadające się do dłu
ższego przechowywania jabłka 
skarmia się bydłu, gniją pod 
drzewami.

Jakie jest wyjście? Specjaliś
ci proponują zakładać indywidual
ne .przedsiębiorstwa, skoopero- 
wać się kilku gospodarzom lub 
handlowcom.

k u r s  w a l u t  j ) z j sf w bankach litew skich

„Litimpex bankas"
„Lłetuvos akcinis inovadnis 
bankas"
„V|lnlaus bankas"
„Lletuvos verslas"
„Uetuvos valstybinis 
komercłnts bankas"

dolar
amerykański

marka
niemiecka

rubel
(za

rosyjski
100)

skup sprzedaż skup sprzedaż skup sprzedaż

4,00 4,30 2,45 2,60 0,30 0,40

4,10 4,34 2,53 2,68 S h H —
4,00 4,20 2,45 2,55 0,25 0,40
4,00 4,10 2,35 2,45 * 0,20 0,40

4,10 4,37 2,55 2,71 0,30 0,35

Wczoraj w Narodowym Banku Polskim

Fran k  francuski

Marka niemiecka 
Dolar amerykański 
Funt brytyjski 
Frank szwajcarski

11870 12354
19183 19965
20533 30739
13608 14164
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T r o s k i  d n i a  
p o w s z e d n i e g o

We wtorek —  pytanie, we czwartek —  odpowiedź

CZY NALEŻY SIĘ KO M PEN SACJA ?
M6j  wujek podczas okupacji hitlerowskiej był wywieziony do Niemiec 

na przymusowe roboty. Był tam 2,5 lata. Czy należy mu się kompensacja 
lub też dodatek do emerytuiy?

Halina DROZDOWSKA

Owszem, ofiary represji stalinowskiej czy hitlerowskiej otrzymują re
kompensatę również w postaci wyższej emerytury. Należy się zwrócić w tej 
sprawie do Prokuratury Generalnej.

czy SĄ ULGI OLA EMERYTÓW W KOMUNIKACJI?
Chciałabym się dowiedzieć, czy emeryt może korzystać z ulgowego 

Jednorazowego biletu w miejskich środkach komunikacji. Może są takie 
ulgowe bilety, a może, podobnie Jak to jest w Polsce, można ten sam bilet 
kasować dwa razy?

Irena JAWORSKA

Jesteśmy z żoną oboje emerytami i w związku z tym korzystamy z 
ulgowych biletów miesięcznych na autobus i trolejbus. Niedawno Jednak 
spotkała nas ogromna przylcroćć: żona musiała zapłacić mandat, bo Jak się 
okazi ĵej nic wszyscy emeryci mąją prawo do korzystania z ulgowych bi
letów. Paradoks: Ja Jestem na emeryturze od 4 miesięcy i mam prawo do 
ulgowej taryfy, a żona jest już 3,5 lat emerytką i lego prawa nie ma.

Romuald JUSIEL

Oba powyższe telefony dotyczą tej samej sprawy. Zwróciliśmy się z 
prośbą o odpowiedź do Wileńskiego Państwowego Przedsiębiorstwa Trolej
busowego. Niestety, dla obu naszych Czytelników nie mamy pozytywnej 
odpowiedzi. Jednorazowych biletów w komunikacji miejskiej nie ma i w 
najbliższej przyszłości nie są one przewidywane. Dwukrotnie kasować, jak to 
jest w Polsce, również nie wolno.

Jeśli chodzi o ulgowe bilety miesięczne, przysługują one tylko tym eme
rytom, którzy bez względu na płeć, ukończyli 60 lat. Widocznie decyzję 
podejmowali panowie, bo kobiety wyraźnie zostały potraktowane po maco
szemu.

ŚLUB W JĘZYKU OBCYM
Byłam Świadkiem na ślubie brata. Ślub odbywał się w Urzędzie Stanu 

Cywilnego w Nowej Wilejce. Mimo naszych próśb urzędniczki nie zgodziły 
się, by ceremonia, lub przynajmniej j^j część, odbywała się po polsku, jak 
to było dotychczas. Wiem, że urzędniczki język polski znały, a więc chodziło 
o brak dobrej wolL Przykro było słuchać. Jak nowożeńcy musieli składać 
sobie przysięgę małżeńską w Języku obcym.

Ślub kościelny natomiast odbył się w kościele Kolonii Wileńskiej. 
Jesteśmy bardzo wdzięczni księdzu z lego kościoła, który, choiciaż Litwin, 
zwracał się do nowożeńców po polsku.

Miroatawa MASIAN

Rozumiemy, że wszelkie zakłócenia uroczystości ślubnej są rzeczą bar
dzo przykrą. Zacznijmy jednak od tego, iż uroczystość odbywała się nie w 
języku obcym, lecz państwowym. Skontaktowałam się w tej sprawie z wymie
nionym wyżej USC Jak mnie poinformowano, języka polskiego nikt tam nie 
zna. Gdyby jednak znali go doskonale, zgodnie z zarządzeniem muszą pro
wadzić uroczystość —i  ślubną, i wszelkie inne— w języku litewskim. Nie ma 
to nic wspólnego z brakiem czy też nadmiarem dobrej czy złej woli urzędni
czek.

CZY MUSZĘ REMONTOWAĆ ZEWNĘTRZNĄ ELEWACJĘ?
Mieszkam w Justyniszkach. Wykupiłam mieszkanie w domu, który 

został zbudowany przed 10 laty. Niestety, kiedy Jest deszcz (a tegoroczną} 
Jesieni nie brakqje go nam), w pokoju cała ściana Jest mokra, bo przez tak 
zwane „szwy”  przecieka. W  starostwie powiedziano mi, że muszę sama 
remontować zewnętrzną ewelację domu. Za co wobec tego płacimy co 
miesiąc za metraż wykupionego przez nas mieszkania?

Danuta PIESZKO

Mieszkam w starym bloku. Po kapitalnym remoncie mamy kuchnię 
— a właściwie kuchenkę, bo jest maleńka —  bez kaloryferów. Dlaczego 
wobec tego mam płacić za jej ogrzewanie?

Drugie moje pytanie dotyczy opłaty za mieszkanie. Jestem inwalidą II 
grupy, otrzymq|ę 61 litów renty. Moja matka Jest emerytką, córka uczy się 
w szkole. Skąd mam wziąć na opłatę za mieszkanie?

Alicja RUDAK

Jak poinformowano nas w starostwie, żadnych ulg w opłacie mieszkania 
dla inwalidów, niestety, nie ma. Za ogrzewanie kuchni bez kaloryferów, 
trzeba również płacić podobnie, jak płacimy za „ogrzewanie" korytarzy, 
ciemnych pokoi czy też łazienek. Za remont zewnętrznej elewacji domu, jak 
uważają starostwa, mają płacić lokatorzy.

Jeśli chodzi o komorne, i o to, za co muszą płacić lokatorzy, a co należy 
Ido starostwa, w najbliższym czasie do tej kwestii wrócimy. Ponieważ tele
fonów miałam więcej niż miejsca w tej rubryce, nie wszystkim mogłam 
{odpowiedzieć. Jednakże, wszystkim rozmówcom dziękuję. Niektóre poru
szone przez Państwa sprawy zostaną naświetlone w oddzielnych artykułach.

Panu Piotrowi Rymowkzowi dziękujemy za życzliwość i troskę o chore
go sąsiada. Zwróciliśmy się (już powtórnie) w tej sprawie do odpowiedniego 
urzędu. Mamy nadzieję, że sprawa zostanie załatwiona.

W następny wtorek będzie z Państwem rozmawiać pani Helena 
GŁADKOWSKA z działu stołecznego. TeL 42-79-77.

Rozmawiała Łucja BRZOZOWSKA

S P R A W Y  B Y T O W E

Gdzie znaleźć szewca, 
fryzjera, krawca?

W  Jezlorosach spotkałem 
znajomego wieśniaka Kupił w 
sklepie ubranie, lecz spodnie 
byty za długie, pośpieszył więc 
do sprywatyzowanej pracowni 
krawieckiej. A tam mu powiedzia
no: .Ubrań nie naprawiamy. Szy
jemy na zamówienia tylko nowe. 
Wyszedł człowiek na ulicę i nie 
wyobraża sobie, że oto są skutki 
nieprzemyślanej prywatyzacji 
przedsiębiorstwa bytowego, za
aprobowanej przez władzę rejo
nu...

Owoce tych nierozsądnych 
poczynań ludzie widzą nie tylko 
u krawca Spróbujmy w  Jezloro
sach przykleić podeszwę buta 
lub przybić zelówkę. Jest to nie
możliwe, gdyż nie ma nawet pra
cowni naprawy obuwia. Urzędni
cy nawet nie wiedzą, co mają 
odpow iedzieć oburzonym  lu
dziom.

W  miasteczku w  poszukiwa
niu zwykłego szewca, który nap
rawiłby obuwie, traci się cały 
dzień i wątpliwe, czy znajdzie się 
jakiś staruszek, który potrafiłby 
to zrobić.

S p o tk a n ie  z n a jo m e g o  
wieśniaka, jego skargi zachęciły 
mnie do głębszego zbadania 
stanu usług bytowych w  rejonie 
jeziorosklm. Powiem od razu, że 
stan jest krytyczny. System byłej 
obsługi bytowej mieszkańców 
został całkowicie zrujnowany. 
Należałoby g o  odbudow yw ać

od podstaw. C o  prawda na razie 
mieszkańcom rejonu nie grozi 
przekształcenie się w  ludzi pier
wotnych. W  większych osiedlach 
jeszcze pracują fryzjerzy. Dziwi, 
że fryzjemia męska, i damska —  
jedyna usługa jest nawet w  takim 
osiedlu, jak Turmonty. T o  samo 
w  Sałacie. W  osiedlu Antuzów 
ludzie obecnie nie mogą korzys
tać z  żadnych usług, chociaż był 
tu wspaniały pawilon. Miesz
kańcy mogli w  nim kupić, oddać 
do pralni chemicznej odzież, do 
zwykłej —  bieliznę. W  procesie 
prywatyzacji pawilon ten, jak I 
wiele innych obiektów, sprzeda
no na  a u k c ji. J e g o  n o w y 
właściciel nie naruszył wyma
gań. Przez rok jeszcze była tu 
fryzjerka A  co dalej? W  byłym 
lokalu usługowym  rozlokował 
się sklep komercyjny. Dlatego 
wieśniacy do fryzjera, fotografa, 
zegarmistrza i pracowni naprawy 
techniki bytowej jadą do Jezio- 
ros. Lecz iw  ośrodku rejonowym 
nie ma dawnych usług. W  spry
watyzowanym pawilonie w  cent
rum miasta nie zostało miejsca 
dla fotografów, zegarmistrzów. 
Zabrakło g o  także szewcom . 
Obecny właściciel lokalu G . Sin- 
kevićius całe urządzenie do nap
rawy obuwia sprzedał po naj
niższej cenie.

Ja k ic h  usług je szc ze  się 
udziela mieszkańcom rejonu je- 
zioroskiego? W  wydziale ekono-

1 miki zarządu rejonowego®! 
zano ml długą listę sprywjJ*1 
w a n yc h  obiektów, y ł r  
których większość stanów1 
byłe przedsiębiorstwa Bsłu-r* 
i sklepy. Nowych w ł a s S  
wcale nie obchodzi to, że n jj?  
kańcy nie mają gdzie osrT" 
włosów, ogolić się. napr^J 
o b u w ia  i techniki bytowf 

. Właścicielom o wiele bard^ 
opłaca przedsiębiorcach®?

■ ca większy dochód. Nad pS* 
sem tym nikt nie panuje ffiŁ 
stara się tego uczynić, ( w  
wiście, że w  wielu wsiach lo j i  
nie są fachowi krawcy, szeZT 
którzy sąsiadom, znajomy!; 
szyją nie tylko codzienne, t e  
odświętne ubrania, n aprać 
buty. Jednak to — chleb lnsp  ̂
cji podatkowej. Należałoby^" 
szukać takich fachowców 
ja ln ie  zarejestrow ać' |ch 
prywatne przedsiębiorstwa, fa 
tym zyskają nie tylko krawcy 
s ze w c y , lecz i mieszkańcy 

— i którzy obecnie są pokrzywdzą 
i nie wiedzą, dokąd się mają 
zwrócić.

Na jezioroską giełdę pracy 
przychodzą dziesiątki mężcz®, 
i kobiet, którzy moglliw wykony, 
wać zawody niezbędne mi&. 
kańcom. Obecnie giełda propo- 
nuje  szk o le n ie  dziewiarek, 
krawcowych i innych zawodćw

Jawniej i pomyślniefrrBgit. 
by pracować ludzie ze służby 
bytow ej, g d y b y  mieli lokal, 
otrzymali jakąkolwiek pomoc 
od  sam orządu rejonu, odpo
w ie d zia ln y c h  pracowników 
władz gminnych. *

Olgierd  ZARAŃSKI

D Z IS
WIDOKI KRYMU 

I NOWEJ WILEJK1
Co 2-3 tygodnie w galerii Rosyj

skiego Ośrodka Kultury przy ul. 
Bakszta 4/2 zmieniają się autorskie 
wystawy prac malarzy, grafików,. 
rzeźbiarzy. Wśród nich ~śą zarówno 
młodzi debiutanci, jak i uznani mis
trzowie oraz ci, których nie obdarzają 
szczególną uwagą inne salony.

Nowa ekspozycja zapoznaje z pej
zażami wileńskiego plastyka Pawła 
Marficzewa. Autor prezentowanych 
płócien urodził się na Krymie, w końcu 
wojny został ranny pod Królewcem, 
trafił do szpitala w Kownie, a od 1947 
r. mieszka w Wilnie. Pochodzący z Te
odozji Paweł Marficzew od dzie
ciństwa jest oczarowany twórczością 
znakomitego rosyjskiego marynisty 
Iwana Ąjwazowskiego. Wielki wpływ

wywarli nań pejzażyści Kuindżi i Lewi- 
tan.

Na czwartą autorską wystawę wi
leńskiego artysty składają się widoki 
Kiymu, Bałtyk, Nowa -Wilejka z ulu
bioną przez artystę Wilenką* pocho
dzące z okresu lat 1988-1993 i wykona
ne w tradycyjnej manierze. Wystawa 
potrwa do 6  października. Tym, którzy 
zechcą ją zwiedzić, przypominamy: ga
leria RCK~jeśt zamknięta we wtorki i 
środy, w soboty i niedziele jest czynna 
od godz. 11 do 17, w pozostałych 
dniach —  od godz. 10 do 13 i od 14 do 
18.

Paweł ŁAWRYNIEC

PIĘKNO KAKTUSA
Dopomoże je dostrzec wystawa 

organizowana staraniem Wileńskiego 
Towarzystwa Kwiaciarskiego, która 
dziś zostanie otwarta w pawilonie 
kwiaciarskim przy ulicy Pylimo (Za- 
walna). Takie ekspozycje stały się pięk
ną tradycją w pracy tej placówki, która 
urządza kilka pokazów corocznie.

Wystarczy przypomnieć pokazy tuli
panów, mieczyków. Tym razem mm 
możność oglądać rośliny pokryte bol
cami oraz prezentowane będą kwiaty 
doniczkowe. Ekspozycja czynna do 
niedzieli włącznie.

I  Inf-wL

TRASY ORKIESTRY 
SYMFONICZNEJ

Dó Polski udała się Państwowa 
Orkiestra Symfoniczna pod kienm- 
kiem Gintarasa Rinkevićiusa. Weźmie 
ona udział w „Warszawskiej Jcscc 
W  najbliższą sobotę, czyli 18wneśnu 
zaprezentuje utwór O. Balakaustaa 
„Opera stnirnentale*’. Zespół litewb 
ma też w swym warszawskim) repertu
arze Symfonię F. Bajorasa oraz 
mat elektryczny" V. Bacevifiua.

Po powrocie z Polski orkiestr* ud* 
się na gościnne występy do Holandii 
stamtąd na festiwal „Europę mus*3 

le~, który odbędzie się w Monach®®- 

Int.*
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2. Dobre chęci
^ 1957 roku na rozporządzę- 

ś Ministerstwa Przemysłu Lęk
liwo Litwy w pałacu Tyszkte- 
>;aJw rozpoczęto produkcję 
Mgjw. Na dwóch niemieckich 
J îacŁ Kffimy okazały się bar
ta lata i cieszyły się popytem, 

i hbbzodo wówczas ich produk- 
! | Wysyłano ją praktycznie do 

republik byłego Sojuzu. 
2ptK z planami Moskwy. Posz- 
tśjte wzorce trafiły na wystawę 
|gijlsę| Londynu, Paryża, No- 

[Kfilothi,
Najtłustsze były lata siedem- 

, Sćaąte-dśiemdziesiąte. Na fabry- 
;a-woddziebiyin już budynku —  
porało wówczas ponad 1200 

Na trzy zmiany. Miesięczne 
p8j prawyższały średnią krajo-

feyfa. 0 budynek dbano więc

faniądze z produkcji były 
[J~ dywanów — po- 

urządz£ó hyd- 
2 5 ?  J îtra” patronowały 
; S r? * tysięcznemu mias
to b^jL?001 ̂ “ ltury powstał

t t " S ’^ . PierWszepny JCaitrze . 
fo j?  »«zy«tko popękało.

kontakty ze 
iS ^ ^ n j-O d U p c a tego
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Jeszcze dziewięć

m a

tysięcy za ten sam metr. Komu się 
więc taki towar opłaci? A  my taniej 
sprzedawać nie możemy, bo suro
wiec kupujemy według europej
skich cen.

Ukraina by brała, lecz rozlicza 
się swoimi kuponami. Dla nas te 
pieniądze nie mają wartości.

Na rynek zachodni wyjść jest 
bardzo trudno. Europa trzyma się 
tradycyjnych układów handlowych.

Czego czekamy? Że przyjdzie 
inwestor z  Zachodu. Włoży swoje 
pieniądze w nowoczesną technikę i 
technologię. No i może znajdzie so
lidnego kupca.

Tymczasem... tymczasem „Dy
wany” zrezygnowały z jednej zmia
ny. Nocoej. Odeszli przede wszyst
kim emeryci. Zostało 800 osób. 
Zarabiali na razie nie najgorzej. 
150-200 litów miesięcznie. Ale nie 
jest pewne, co będzie za miesiąc. 
Ba, nawet tydzień.

... W  zacisznym gabinecie Birutć 
Sugintienć, zastępcy mera miasta, 
wszystko wydaje się mieć nutkę opty
mizmu. Co chwila ktoś tu przychodzi. 
Mieszkańcy starają się o litewskie 
paszporty. Każdy patent jest 
wysłuchany. Każdy otnymuje pora- - 
dę. Bez względu na to,w jakim języku 
się zwraca. Bop. Birutć .polski ucha 
nie razi”. Nie czuje się mocna w tej 
monie, co prawda, choć wyrosła 
właściwie między Polakami. Zrozu
mieć ich chce i potrafi. „Wszystko 
wokół powinno być pęknę i spokoj
ne” —  to credo życiowe zastępcy 
mera. Tę swoją zasadę stasowała 
zawsze. Podczas studiów na Uniwer
sytecie Wileńskim. Przez długie lata 
pracy w Ministerstwie Handlu Litwy. 
Dziś ma też zrozumienie wobec 
chłopaka przybyłego z Petersburga, 
który ubiega się o litewski paszport i 
którego inna pracowniczka ciągle 

wyrzuca ?a drzwi.
Na moje nie zawsze 

gładkie pjtania Birutć 
Sugintienć ma jedną 
odpowiedź: „Land- 
warów jest najpiękniej
szym miejscem pod 
słońcem. Z  pewnością 
zakocha się pani w tym 
miasteczku. I jeśli jużo 
nim pisać, to tylko coś 
miłego”.

Mer miasta, Vaclo- 
vas Jakutis, dysponuje 
konkretniejszą infor
macją. Pracuje tu tro
chę dłużej. Nie potrze
buję ukierunkowywać 
rozmowy na tematy 
polskie. Po tym, jak się 
przedstawiłam, mer 
wie, o co mi chodzi.

i— To pewnie nasz 
oddział ZPL panią do 
mnie przysłał —  pyta 
po litewsku.

— Nie. Jeszcze tam 
nie byłam. A  pan na
leży do ZPL?

—  Nie. Oni, Pola

cy, swoich mają pod dostatkiem.
—  CZuje się pan Litwinem?
—  Tak  —  odpow iada i, 

półgłosem ciągnie dalej —  Oni, d  
Polacy, są bardzo aktywni w Land- 
warowie. Ile ich tam jest w tej orga
nizacji, nie wiem. Ale mają swoje 
muzeum w mieście. Duży tanecz- 
no-wokalny zespół „Lira” . Ostatnio 
przy spółce akcyjnej „Kaitra”  była 
wystawa polskiej elektroniki, to 
„Lira”  też na otwarciu występo
wała. Gościł też, między innymi, 
pan Widacki, ambasador Rzeczy
pospolitej na Litwie.

—  Czy są w Landwarowie nie
polskie zespoły etniczne?

—  Nie ma. Brakuje kierow
ników artystycznych. Dopiero od 
września tego roku rejonowy wy
dział kultury obiecuje nam dwa 
etaty. Wtedy może coś powstanie. 
Przy kinie planujemy utworzyć 
ośrodek kultury. Coś takiego za
miast Domu Kultury.

—  A  skąd Polacy mają kierów-J 
nika artystycznego?

—  Ze swojego grona. Stefania 
Kuźmo prowadzi „Lirę”. Zostawię 
pani telefony Stefanii i jej męża— - 
•oni mocno “wTych polskich spra
wach się kręcą. Będzie pani miała 
dużo informacji

, —  Jest pan niezwykle uprzej
my...

—  Q  Polacy już przed pięciu 
laty mieli dziecięcy zespolik. Chyba 
z osiemdziesiąt osób do niego na
leżało. Władysław Korkuć opieko
wał się. Dość długo. Potem nagle 
wszystko się rozpadło. Jak to ktoś 
kiedyś półserio powiedział: „Dzieci 
wyrosły ze stroiów”

—  Słyszałam, że przy litewskiej 
szkole jest zespół instrumentów dę
tych.

—  Jest. Litewską szkołę mamy 
bardzo liczną. Około tysiąca ucz
niów. Do rosyjskiej uczęszcza 
ponad trzysta. Do polskiej — sto 
siedem dziesiąt. Mamy też w 
mieście specjalną szkołę dla dzie- 
więćdziesięciorga niedorozwinię
tych dzieci specjalnej troski. Ale to 
już z całego rejonu trockiego... 
Czym jeszcze żyje nasze miasto? 
Napłodziło się ostatnio —  zresztą 
jak wszędzie na Litwie —  różnych 
prywatnych czy półprywatnych 
spółek akcyjnych. Na przykład, 
spółka obróbki drewna „Lenstata", 
remontu — „Statybininkas”, części 
budowlanych, betonowych kon
strukcji i temu podobne. Naj
ważniejsze niegdyś „Dywany” i 
„Kaitra" są więc dziś wśród wielu 
innych przedsiębiorstw Landwaro- 
wa. Konkurencja, konkurencja, 
konkurencja. Kto będzie góią? 
Chyba najbardziej obrotni.

... Główną ulicą miasta, 
wciśniętą pomiędzy piętrowe bloki i 
naprawdę piękne drzewa, mknęły 
luksusowe zachodnie samochody. 
Spoglądali z nich pewni siebie 
młodzieńcy. Ich rówieśników wi
działam też na chodnikach. O

zmęczonych twarzach i w bardzo 
skromnych ubraniach. Jednego z 
nich za czep iłam . O kazał się 
mężczyzną po srudiach wyższych, 
sum ienn ie pracującym  na 
państwowym stanowisku za iw  
litów. ,

Cóż I w tym małym miasteczku 
—  jak w lustrze odbijają się coraz 
większe kontrasty życia na Litwie.

(Dokończenie nastąpi) 
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Jutro przypada 50 rocznica rozstrzelania w Ponarach 
Polaków-zakładników

Był wśród nich prof. Kazimierz Pelczar

Maria dobrze ,
kała z prof. Patki

15 września 1943 r. w Wilnie przez 
polskie podziemie został zgładzony 
Marionas ?adaba, inspektor litewskiej 
policji kryminalnej, będący na usługach 
gestapo, przedtem współpracował z 
NKWD. Dobrze znając polskie środo
wisko, czynnie niszczył ruch konspira
cyjny. Spotkała go zasłużona kara.

W odwecie władze okupacyjne 
aresztowały ponad 100 Polaków jako 
zakładników, w tym przedstawicieli 
polskiej inteligencji. 17 września dzie
sięciu spośród nich litewski Oddział 
Sonderkommando roztrzelał w Pona
rach. Z  rąk oprawców zginęli: profeso
rowie USB Kazimierz Pelczar i 
Mieczysław Gutkowski, adwokat Mie
czysław Engiel, kpt. Wojska Polskiego 
Eugeniusz Biłgorajski, por. Kazimierz 
Iwanowski, oficer wywiadu, chemik z 
zawodu Stanisław Grynkiewicz, inży
nier Kazimierz Antuszewicz, sekretarz 
Teatru Polskiego na Pohulance Ta
deusz Lothe, urzędnik Włodzimierz 
Manrik, technik budowlany Aleksan
der Orłowski.

Polską społecznością wstrząsnęło 
zamordowanie 49-letniego prof. Kazi
mierza Pelczara, kierownika Katedry 
Patologii Ogólnej i Eksperymentalnej 
Uniwersytetu Stefana Batorego, preze
sa Wileńsko-Nowogródzkiej Izby Le
karskiej, członka Unii 
Międzynarodowej do Walki z Nowot
worami wJParyżu, światowej sławy on
kologa (jednocześnie dokonywał 
badań nad takimi schorzeniami jak 
gruźlica, gościec, dusznica bolesna, 
cukrzyca). Prof. Kazimierz Pelczar był 
twórcą i założycielem pierwszego przed 
wojną w Polsce Centrum Onkologii w 
Wilnie — Zakładu Leczniczó-Badaw- 
czego dia Chorych na Nowotwory przy 
ul. Potockiej 6, którego tradycje są 
obecnie kontynuowane w Instytucie 
Onkologii w Santaryszkach. Podczas 
jednej z sesji naukowych prof. Teliće- 
nas ocenił zasługi , prof. Pelczara jako 
założyciela onkologii wileńskiej, a losy 
historii sprawiły, że tym samym onko
logii litewskiej.

„Napisał osiemdziesiąt pięć prac, 
w tym wiele nowatorskich, do dziś ma
jących znaczenie... W  Chemische Gru- 
naii Fabrik w'Berfinte wyrabiano 
zastrzyki kefaliny według wskazówek 
Profesora. Na ampułkach był napis 
„Nach K. Pelczar” — pisze Helena Pa- 
sierbska w swojej niedawno wydanej 
książce „Ponary— Wileńska Golgota” 
(Sopot 1993), w której przybliża nam 
postać prof. Kazimierza Pelczara na 
podstawie prywatnych zbiorów jego

żony Janiny Pelczar-Umiastowskiej, 
zam. w Warszawie.

Lektura tej książki, zdopingowała 
mnie do poszukiwań w Wilnie śladów 
oraz osób, związanych z tym wspa
niałym naukowcem, Człowiekiem, Po- 
lakiem -patriotą. Miałem
dziennikarskie szczęście. Wilnianin; 
Władysław Sołtanowicz skontaktował 
mnie ze swoją matką chrzestną, naszą 
stałą Czytelniczką., panią Marią Pasz
kiewicz, również rodowitą wilniąnką, 
która przed wojną pracowała razem z 
prof. Kazimierzem Pelczarem.

„Był to nadzwyczajny, niepospolity 
człowiek i doskonały specjalista, orga
nizator. Wiele mu zawdzięczam w

swoim życiu — wspomina pani Maria i 
potwierdza opinie innych 
współpracowników Pelczara o tym, że 
rozumieli każde jego polecenie, cho
ciaż nieraz były wydawane półsłówkami 
lub znakiem Swemu personelowi dawał 
dużo serca, znał jego niedole, cenił w 
nim nie tylko fachowców, ale i ludzi 
reprezeni ujących jakąś indywidual
ność. Asystentów swych nie różnicował 
pod względem narodowości, do wszyst
kich miał serdeczny stosunek. Wielu z 
nich stało się później znanymi uczony
mi. Np. Jerzy Olszewski był.profeso
rem Uniwersytetu w Toronto, Mikołaj 
Peklemiszew został profesorem i 
członkiem Akademii Nauk w Rosji. 
Prof. Pelczar dla chorego miał uśmiech 
i słowa otuchy, nawet wtedy, gdy zbliżał 
się do beznadziejnie chorych.

Ocalałby, gdyby z chwilą wybuchu 
II wojny światowej wyjechał za granicę. 
Zapraszały go placówki naukowe Lon- 
dynu, Nowego Jorku, Rzymu. Tych 
propozycji nie przyjął, oświadczając, że 
jest potrzebny społeczeństwu polskie
mu w Wilnie. W  ciężkich czasach wo
jennych śpieszył z pomocą jej 
potrzebującym.

Od razu po wkroczeniu Sowietów 
do Wilna w 1939 r. stanął na czele Sek
cji Polskiej Międzynarodowego Czer
wonego Krzyża oraz Komitetu 
Polskiego Pomocy Ofiarom Wojny, 
następnie Sekcji Uchodźców Polskich 
przy Litewskim Czerwonym Krzyżu. 
Gdy NKWD zaczęło aresztowywać i 
wywozić z Wilna polską inteligencję, 
prof. Pelczar jako prezes Wileńsko- 
Nowogródzkiej Izby Lekarskiej 23 i 29
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„Do końca życia zachowa, 
sercu wdzięczną pamięć o Próba 
jako o Człowieku, który ucątSń 
mnie tyle dobrego, nauczył prqi» 
nra do zawodu, ulżenia derpra 
chorych** — mówi pani Mana Psfa 
wicz, która 40 lat przepracowuj 
talu onkologicznym rej
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listopada 1939 r. skierował do ówczes
nych władz litewskich oficjalne pisma z 
prośbą o wstawiennictwo, załączając 
spisy wywiezionych lekarzy. W  swoim 
zakładzie leczniczym przy ul. Potockiej
ukrywał Żydów, a także członków AK ______ ,
zagrożonych aresztowaniem. Sam oso- Ponarach 5 maja 1942
biśde zaangażował się w konspiracji, u „We wrześniu 1943 *
niego bowiem odbywały się zebrania dzielił prof. Kazimierz 
sztabu sanitarnego okręgu AK. —

Dalej z wspomnianej książki Hele
ny Pasierbskiej pt. „Ponary —  Wi
leńska Golgota*1 dowiadujemy się, że 
prof. Pelczar zorganizował akcję rejest
racji Polaków wywiezionych przez 
władze sowieckie z Wileńszczyzny. „W 
1941 r. Profesor zmobilizował wiele 
osób, wśród nich Janinę Czerniało- 
wicz, pracującą wtedy (tj. w latach 
1941-1944) w Arbeitsamcie, poprzed
nio zaś (od 1937 do 19 grudnia 1939 r.) 
w Bibliotece USB, do przeprowadzenia 
tej ważnej- sprawy —  pisze Helena Pa- 
sierbska. •— J. C ~rniatowicz wraz z 
koleżanką z tejże biblioteki uniwersy
teckiej Jadwigą Biłgorajską (której 
mąż również zginął jako zakładnik) spi
sywały dane od rodzin lub świadków 
licznie zgłaszających się: nazwisko, 
imię, adres, data wywiezienia”.

Tę .relację uzupełnia pani Maria 
Paszkiewicz: „Prof. Pelczar dzięki 
swoim znajomościom i kontaktom ra
tował nas, wilnian, przed wywózkami 
do Niemiec na roboty przymusowe.
Mnie również dopomógł**. Pani Maria 
pokazuje mi Bescheinigung, czyli 
zaświadczenie nr 029529 z tekstem w 
jęz. niemieckim i litewskim, załatwione 
przez prof. Pelczara, na którego pod
stawie została zabezpieczona przed 
wywózką do Niemiec.

Nie jest to jedyna pamiątka związa
na z Profesorem w domu pani Marii.
Pieczołowicie przechowuje jego foto- 

! grafię z dedykacją, zdjęcie z kinderba- 
lu, na którym są utrwalone pociechy 
Państwa Pelcza rów wśród innych dzieci 
Dfofesórów USB. Wielu z nich pani

Echa pielgrzymki Jana Pawła II na Litwę

Papież tak samo czuł jak Mickiewicz
Powoli odchodzą do historii 

cztery dni pielgrzymki Jana PaMa II 
na Litwie. Jednakże rola pobytu 
Ojca Świętego u nas, w dobie odro
dzenia wiary, jeszcze nie w pełni 
została oceniona. Potrzeba czasu, 
aby uzmysłowić wagę słów papieża, 
szerzącego naukę Kościoła, dla 
Litwy — już jako niepodległego 
państwa jednoczącego się w rodzi
nę narodów katolickiego Zachodu.

Jeszcze nieraz będziemy się
gać do mądrości papieskich homi
lii, przemówień Ojca Śyjiętego 
podczas odbytych przez niego 
spotkań na Litwie. Jedno z nich — 
jak doskonale pamiętamy — od
było się 5 września w wileńskim 
kościele Św. Ducha. Jan Paweł II 
miał tu spotkanie z  przedstawicie
lami wspólnoty polskie). „Pragnę 
wyrazić moją szczególną radość 
ze spotkania z  Wami dzisiaj, w ra
mach mej pielgrzymki po Litwie, w 
kościele Sw. Ducha, do którego 
uczęszczają Litwini polskiego po
chodzenia oraz Polacy odwiedza
jący Litwę” — mówił nasz wielki 
Rodak w swym przemówieniu do 
Polaków mieszkających na Litwie.

Papieskie słowa „Litwini pols
kiego pochodzenia” mają swe ko
rzenie w tradycji Wielkiego Księst
wa Litewskiego I Rzeczypospolitej 
Obojga Narodów. Mają one swe 
uzasadnienie w uniwersałistycz-

nym pojmowaniu pojęcia narodów 
współczesnej Europy. Ponieważ 
jednak papieskie określenie nas, 
Polaków mieszkających na Litwie, 
spotkało się z  różnymi komenta
rzami na świecle, dziś zamieszcza
my wypowiedź mecenasa Zbignie
wa G RYSZK IEW ICZA , który 
interesuje się prawem WKL I Pol
ski.

Gdyby postawić ten problem 
(tak omawiamy w tej chwili, 

tak drażliwy) na ostrzu brzytwy, to 
można byłoby powiedzieć tak: To, co 
było w naszym najświętszym przeko
naniu największym kłamstwem, naj
większą krzywdą i co nas najbardziej 
bolało —  to twierdzenie, że jesteśmy 
Polakami pochodzenia litewskiego, 
czyli spolonizowanymi Litwinami. 
Otóż te wszystkie twierdzenia zostały 
przez Ojca Świętego zaprzeczone w 
sposób idealny, całkowity i ostatecz
ny.

Ojciec święty powiedział, że jes
teśmy Litwinami pochodzenia pol
skiego. A więc, coś zupełnie przeciw
nego, niż twierdzili przedstawiciele 
ekstremistycznych grup.

Są geniusze, którzy tę historię 
zmieniają. Są ludzie, którzy mają 
wpływ na znaczenie słów. I w tym 
przypadku Ojciec Święty słowu „Lit
win" jak gdyby nadał inną treść: 
szerszą, bogatszą, ciekawszą i być 
może w przyszłości sami Litwini,

jeżeli to zrozumieją do końca, będą z 
tego dumni.

Otóż Ojciec święty słowo „Lit
win” podniósł do rangi słowa Amery
kanin, Kanadyjczyk, Australijczyk. 
Jeszcze jest na świecie kilka krajów 
takiej rangi, że każdy z radością i bez 
jakichkolwiek wątpliwości i nie
domówień mówi: ja jestem Ameryka
ninem pochodzenia polskiego, albo: 
jestem Kanadyjczykiem pochodze
nia polskiego, albo: jestem Australij
czykiem pochodzenia litewskiego,

OPINIE
francuskiego czy innego. To są wiel
kie narody, które w Swojej treści kryją 
jednocześnie cały szereg innych na
rodów.

Ktoś mógłby powiedzieć: dlacze
go  spośród tylu innych .małych li
czebnie narodów, którym ta ranga 
nie przysługuje, Ojciec Święty wybrał 
akurat Litwinów?

Otóż tu jest powód szczególny i 
specjalny. Dokładnie tak określano, 
mówiono, rozumiano w okresie Wiel
kiego Księstwa Litewskiego, w okre
sie Rzeczypospolitej Obojga Na
rodów. To wynikało z dwóch 
względów: tak z tradycji, jak i z  konk
retnego prawa. Mianowicie, na Litwie 
obowiązywało prawo ziemi. W  Pols
ce obowiązywało prawo krwi. O co tu

chodziło? Prawo litewskie głosiło: 
ktokolwiek urodził się na ziemi litew
skiej jest Litwinem; państwo litewskie 
było w ielonarodowe. W Polsce 
prawo krwi głosiło, że Polakiem jest 
ten, kto urodził się z ojca Polaka i 
matki Polki, albo co najmniej z  ojca 
Polaka, I w skrajnym przypadku — 
tylko z matki Polki. W Polsce chodziło
0 krew, o urodzenie. Na Litwie nato
miast decydowało terytorium i zie
mia.

I na porządku dziennym był 
problem: chodziło o Polaków licznie 
zamieszkałych na Litwie. Chodziło o 
ich określenie. W  przypadku, gdy 
Polak z  Litwy przyjeżdżał do Korony
1 pytano, kim jest, odpowiadał z 
dumą: Ego sum Uthuanus, gente Po
lonus. Oznaczało to: jestem Litwinem 
narodowości polskiej. Ta duma wyni
kała stąd, że w historii Polski wszyscy 

.mieszkańcy kresów —  czy Litwy, czy 
Rusi — uważani byli za ludzi zahar
towanych, którzy dużo przeszli, prze
cierpieli, o  dużym patriotyzmie, 
wieczności.

Ojciec święty —  sądzę — chciał 
w tym przypadku przywrócić stare 
znaczenie słowu Litwin i pojęciu Po
laka i pochodzenia polskiego.

W przypadku gdy Ojciec Święty 
używa pojęcia: Litwini pochodzenia 
polskiego, czy jak w okresie przed
rozbiorowym mawiano: Litwini naro
dowości polskiej, to znaczy, że słowo 
„Litwini" oznacza obywateli państwa 
litewskiego. Jaką wartość ma to 
słowo i dlaczego, moim zdaniem, 
ono dla nas jest ważne? Litwin to 
znaczy obywatel, któremu w

państwie litewskim przysług1 
solutna pełnia praw. Państw* 
skie jest tym bogatsze hist» 
przeszłością, że można być LA* 
narodowości polskiej, można bp 
winem narodowości białortfrt 
można być Litwinem narodowo®1 
tarskiej, ormiańskiej i tak 

Jeżeli chce się zrczl*| 
mówiącego człowieka, tóê V 
wiedzieć na pytanie co on c 
wiedzieć. Każdy z nas 
papież w kościele Św. 
mógł, to by przecież 
nam oddał. Ten, kto chce 
słowa: Litwin pochodzenia
go, musi przyjąć całą
wszystko co zostało ' 
przemówieniu użyte. 
powiedział, że siostrafaustf
taka, jak my, była jedną z 
on sam powiedział.
był wilnianinem od tak
długo miał tego 
przecież coś znaczy-1 
jeżeli weźmiemy razem 
my, że z terminu lA'
pochodzenia” mi$ńty..
Tu raczej Litwini po* "1 
martwić... Ale sądzę.
zrozumieją ten ten«n

również będą z 
Mickiewicz. Wć*y 

„Litwo! Ojczyzn* rn o j* .^ *  
samo czuł, dokładnie^ ̂ r l  
miał jak papież w koW8̂

Józei W
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Czynić d o b ro  
godnie z praw em

AMaatnnofcinwj®** 
Marino • *  do" ! '* '1'0 i®90 
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K g  potrzebującym

»<C ko m  •P°*#CZ9ń8,wa-
• ^ " ^ a ś n  materialny wielu 

dobroczynność nab-

Wa9L 0eI>wtócie'
^ " r S a A m le  może pize- 
* jSaoWcjnie— w 08*00® ^ '
S ^ ln y c h w y n ik if^ ^ '®

Ł a P *  ponocne je ^  
podstaw prawnej. Od 1 

^prawomocna Jest całkiem

lldta L»*y us*®*8 ”°  dobro"
i pomocy”, uchwalona 

[S m  4'czerwca- Rząd pnygo- 
Epizepisy wykonawcze. Jakie 
Larwie zasady?
' feglameS dwie dziedziny: 

y 9  |  dobrowolne i 
[ścilplalne wsparcie materialne 

b̂ezpłatne usługi bez żadnego 
Urialnegp, zobowiązania biorcy 
Ipocy wobec dobroczyńcy. Komu 
jutami? Przede wszystkim oso- 
L f  trudnej sytuacji materialnej: 
■idom, chorym, sierotom, rodzi- 
■Miodzietnym, bezrobotnym, a 
[{liże ofiarom wojny, klęski 
pniowej, epidemii i in. Taką 
jnoc mogą otrzymywać także 
Arojganizacje dobroczynne, 
tatyn udziela się jej przy zatrud- 

SM® gorzenie miejsc pracy,
■w kwalifikacji łtd.). Pomoc kie- 
jł«ł pod adresem konkretnych 
Fjtów określonych dziedzin 
ĵ ®czne9°s ochrony zdrowia, 
'%  nauki, sztuki, kultury i spor-

**ży jednak uwzględnić 
p łfc fa n o lć . Przekazania 
I T j j '  innyćh wartości przez 
L  bezP°̂ redmo określonej 
Cu!, w®a zadobroczyn- 
i l l !  l i  do przy- 

Ł J I m  wytgcznle ,

<ttecięcym,
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ita4
oritf
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skieff
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l^m i w',m.iei''onym
1 ' ^ o cm  .°‘kulturalnym  i 

1 sPonsorami 
aosP°darcze 

V i T ^ ^ o b ,  praw-
• orOanizacje

^ 'S la Z ^ S iK o r g a n i-

^ s f l u  °by-11111 1| przya-

BHJ - *a także or-

l E I S f i  8 stosują się 
łS n ^ ^ M t t y c z n y c h .

|f| p,W(o biorcami po-

I C 1 W rsmuie
I j f e S w i r  Wobod? w

podmioty gospodarcze Republiki Li
tewskiej, nie będący osobą prawną, 
a także organizacje międzynarodo
we. Z tego prawa nie mogą korzys
tać partie polityczne, osoby prawne 
i fizyczne państw zagranicą, a także 
organa państwowe, kontrolujące 
działalność organizacji dobroczyn
nych.

Tego rodzaju działalność podle
ga ewidencji, w określonym terminie 
państwowe organizacje kontrolują
ce otrzymują informację, zgodnie z 
zawczasu ustaloną formą. Obowiąz
kowym warunkiem jest wykorzysta
nie otrzymanych środków zgodnie z 
przeznaczeniem. Dlaczego przewi
dziano tak surowe przepisy? Dlate
go, że  dobroczynność i pomoc nie 
są bezpłatne.

Ustawodawczo państwo mate
rialnie zachęca do tej działalności, 
s tosu jąc  u lg i w podatkach 
państwowych, opłatach celnych i 
skarbowych. Przykładowo, opodat
kowany zysk osoby zmniejsza się o 
ofiarowaną sumę, pod warunkim, że 
nie przekracza ona 20 proc. docho
du. Resztę opodatkowuje się w 
ogólnym trybie. Przypuśćmy, że sto 
z tysiąca litów dochodu przeznaczo
no na dobroczynność. Podatek 
w*edy będzie naliczany od 900 litów 
(1000-100), tj. będzie mniejszy. Jed
nak gdyby zamiast 100 litów na dob-* 
roczynność przeznaczono 300 litów, 
to podatek zostanie naliczony nie od 

700 łt, lecz od 800, gdyż 300 łt sta
nowi ponad piątą część (czyli 20 
proc.) dochodu. Trudno powiedzieć 
d la c z e g o  ustaw odaw ca mówi 
Mrtaśnie o piątej części, widocznie 
uważał, że 20 proc. stanowi tę część, 
którą dobroczyńcy i sponsorzy są w 
stanie ofiarować potrzebującym bez 
szkody dla budżetu państwa. O traf
ności tego wyboru przekonamy się 
w przyszłości.

Zastosowanie wyżej przytoczo
nej ulgi wobec jednych podmiotów 
znacznie s ię  rozszerza, wobec 
innych —  sprowadza się do zera. 
Przykładowo, dochodów organizacji 
i fundacji dobroczynności, stowa
rzyszeń inwalidów i ich przedsię
biorstw, wykorzystywanych w celu 
pomocy i wsparcia, nie opodatkowu
je się podatkiem dochodowym nie
zależnie od wielkości ich dochodów. 
Inaczej jest w przypadku pomocy 
udzielanej przez osoby prawne ob
cych państw: z małymi wyjątkami ulg 
takich tu nie stosuje się.

Zmniejszenie podatku docho
dowego to nie jedyna ulga. Przewi
dziano też L jdżce zachęty. Np. war
tości materiałowe przeznaczone na 
dobroczynność i pomoc —  zarówno 
przywożone, jak też wywożone z 
Litwy —  nie podlegają ocleniu; od 
opłat skarbowych zwalnia się osoby 
przekazujące mienie w darze lub w 
inny sposób.

Nie należy zwlekać z rejestracjąr był* tj. r * 1 aposobduu naiezy zwieKac z rejestracja
J0|eże,i« i l °roanb ‘j^8pa’  or£janizacji i fundacji dobroczyn| 
r c * i nYch- Określoną część środków 

50 j ja* ' !iM,r̂ ycfe|j J/. rW ia  zgromadzonych z  dobroczynności
n J _ V c h  0 'f la n i-  —  d o  2 0  nrftr. —  7n/vfrti«  7  r wdo 20 proc. —  zgodnie z  po

wyższą ustawą, mogą wykorzystać 
na własne potrzeby: na rozwój swej

działalności, koszta wydatków admi
nistracyjnych. Pod warunkiem, że 
dobroczyńca nie oponuje i nie zast
rzegł konkretnego celu i sposobów 
wykorzystania dobroczynności.

Zwróćmy uwagę na tryb i warun
ki utworzenia i rejestracji organizacji 
i fundacji dobroczynnych, przewi
dzianych w uchwale rządu nr 568 z 
27 lipca 1993 r. W  celu zarejestrowa
nia należy złożyć w Ministerstwie 
Sprawiedliwości podanie, protokół 
zebrania założycielskiego, umowę o 
założeniu i statut W podaniu wska
zu je się  nazwę, adres, dane o 
za ło życ ie la ch , charakterze 
działalności, członkowie organu wy
konawczego i kierownik. Statut orga
nizacji udokładnia i uzupełnia te 
dane, ustalając prawo i obowiązki 
organizacji, źródła dochodów i ich 
wykorzystanie, kompetencję or
gan ów  zarządzan ia , tryb za
kończenia działalności i wykorzysta
nia mienia.

Organizacje dobroczynne są 
wolne w wyborze form działalności i 
sposobów jej prowadzenia, byleby 
nie było to sprzeczne z  ustawodaw
stwem i ich statutem. Zabrania się im 
udziału w dziedzinach politycznej i 
gospodarczo-kom ercyjnej. Naj
wyższym organem kierowniczym or
ganizacji jest zebranie założycieli, 
które rozstrzyga najważniejsze 
kwestie i decyduje o  uchwaleniu sta
tutu, jego zmianie, reorganizacji i lik
widacji organizacji i in. Zebranie to 
powinno się odbywać co najmniej 
dwa razy do roku. W okresie między 
zebraniam i organizacją kieruje 
organ wykonawczy, obierany na trzy 
lata.

W przypadku gdy założycielami 
jest kilka osób fizycznych lub praw
nych, sporządza się odpowiednią 
umowę z  wymienieniem ich obo
wiązków. Umowę tę zatwierdza się 
notarialnie, lecz podatku notarialne
go  nie pobiera się.

W  ciągu  m iesiąca od  dnia 
złożenia podania przez założycieli 
Ministerstwo Sprawiedliwości rejest
ruje organizację (fundację) dobro
czynną, bądź odmawia rejestracji, 
pisemnie podając przyczyny odmo
wy (np., gdy statut organizacji jest 
sprzeczny z ustawodawstwem). W 
ostatnim przypadku założyciele po 
usunięciu braków, jednak nie 
wcześniej, niż po 15 dniach, mogą 
powtórnie zwrócić się w sprawie re
jestracji. Procedura ta jest wolna od 
opłat

Wszystkie spory dotyczące re
jestracji, zawieszenia lub zaprzesta 
nia działalności organizacji dobro
czynnych rozpatrują sądy.

Po zarejestrowaniu statutu orga
nizacja w  ciągu 10 dni powinna pi
semnie powiadomić Państwową Ins
pekcję Podatkową o rejestracji, 
adresie i numerze konta w banku. 
Ustalono również, że do 31 grudnia 
br. wszystkie zarejestrowane organi
zacje dobroczynne powinny ponow
nie za re jestrow ać się  wg po
wyższego trybu.

Miejmy nadzieję, że dzięki zas
tosowaniu tych aktów prawnych 
droga dobroczynności będzie o 
wiele lżejsza, a potrzebujący naresz
cie otrzymają realną pomoc.

Antoni KWIATKOWSKI
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Wokół zamkniętej trumny zebrała 
się rodzina i znajomi.

— Dokąd odchodzisz, mój mężu?! 
—  zawodzi w udanym żalu nad trumną 
żona.

Mąż uznając, że czas na koniec 
przedstawienia, odrzuca wieko trumny 
l  i 5wi: , »

— Jadę na olimpiadę, ty dziwko.

•  •  •
Przechodzi niewidomy koło cent

rali rybnej i mówi: „Cześć dziewczyn
ki!”

Z  RÓŻNYCH SZUFLAD
Jedzie wycieczka przez las, aż tu 

nagle słyszą straszne jęki:
—  O Jezu, o Jezu ...

Biegną wszyscy za głosem, aby 
nieść ,>omoc. Wpadają na polanę, a 
tam pod drzewem leży drwal, siekiera 
wbita nad nim w drzewo, a drwal jęczy:

—  O Jezu, o Jezu, jak mi się robić 
nie chce!

Policjant z żoną wybrali się na 
balet „Jezioro łabędzie**. Policjant 
oczywiście zaraz zasnął. Gdy przedsta
wienie sic -kończyło, żona delikatnie 
go budzi.

—  No jak tam przedstawienie? — 
pyta się policjant.

—  Nawet udane. W tym teatrze 
występują bardzo kulturalni ludzie. 
Żeby cię nie zbudzić tańczyli cały czas 
na paluszkach.

Podziękowania za dary
Redakcja otrzymała list oraz 

telefon, w których są wyrażone 

p o d z ię k o w a n ia  d la  p o s z 
cze gó ln ych  ofiarodawców z 
Macierzy. Oto, co napisał m.in. 

Jerzy Plawgo, dyrektor Pod- 
brzeskiej Szkoły Średniej nr 1: 

„Jakże się cieszymy, że nasi ro
dacy w Polsce nie tylko moral
nie wspierają nas, ale też poma

g a ją  p rz e s y ła ją c  ną Litwę 
książki, prasę, dary, paczki. 
Nasza szkoła otrzymała dary 

dwukrotnie. Po raz pierwszy 

były to ubrania używane, ale w 

dobrym  stanie. Zostały one roz
dane dla dzieci i osób z rodzin 

niezamożnych w Podbrzeziu. A 

ostatnio otrzym aliśm y radio- 

m agnetofon-adapter. Będzie 

on przydatną pom ocą techni

czną na lekcjach w szkole. Za 

p ośrednictw em  „Kuriera Wi

leńskiego” wyrażam gorące po

dziękowanie za te dary stowa

rzyszeniu Cimmunio in Christo 

z Częstochowy i osobiście pro

boszczowi parafii św. Jacka w 

C zęstochow ie  księdzu Jó ze -

z Polski
fowi Zielonce. Łączę również ser

deczne podziękowanie p. Danu

cie Rynklewicz, która pośred
niczyła  w przekazaniu nam 
darów.

•  *  *

Z  kolei p. Apolonia Skakow- 
ska, prezeska Zrzeszenia Kobiet 

Polskich na Litwie, telefonicznie 
prosiła o wydrukowanie słów po
dzięki dla To w arzystw a  

Miłośników Wilna i Ziemi Wi

leńskiej z Olsztyna, które na

desłało na imię Zrzeszenia dar 

dla polskiego przedszkola na Wi

leńszczyźnie. Były to kocyki, po- 

duszeczki, piżamki, zabawki, 

które zostały przydzielone dla 

przedszkola w Rukojniach. Nato

miast odzież i obuwie męskie i 

damskie przekazano ludziom 

starszym w Rudominie i w Czar

nym Borze, a także dla dwóch 

potrzebujących rodzin, w 'tym  

pogorzelców.

Zanotowała J. PODMOSTKO

Znad Wili
RADIO 73.34/105.1 FM

Dział reklamy:

Wilno, al. Laisves 60, 
tel. 42 94 57, fax 42 94 65

FLOREXLIT
J e s i e ń  99 3

Kolorowy 16-stronicowy wykaz 
holenderskich cebulek kwiatowych 

oraz różnorodnego sprzętu 
ogrodniczego.

Najwygodniej jest wybrany w katalogu towar 
zamówić i odebrać na najbliższej poczcie.

W ten sposób zaoszczędzicie czas!
Katalog można nabyć we wszystkich kioskach 

prasy, a zamówić w naszej firmie po wysłaniu prze
kazu pocztowego na 0,95 lita pod następującym ad
resem:

FLO R EX LIT
K riv iu  28

2007 VUnius
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TELEWIZJA
CZWARTEK, 16 WRZEŚNIA 

LTV

730— Wiadomości w jęz. francus
kim i niemieckim. 830 —  Serial „Raj- 

• ska plaża'"(6). 9.0Ó— Dla dzieci. 18.00
—  Wiadomości. -18.10 —  Dla dzieci. 
18.30 — Serial komedyjny „Znowu 
ty?" (4). 19,00— Puchar mistrzów Eu
ropy w koszykówce. „Żalgiris” — „Ip- 
rofta band a lag” Islandia. Podczas 
przerwy —  Wiadomości (ros.). 2030
— Studio katolickie. 21.00 — Panora
ma. 21.30— Serial „Miasteczko Twen 
Peaks” (29). 22.20— Wideofilm *Bal- 
tica-93”. 23.20— Wiadomości wie
czorne. 2335'—  Tangomania.

Bałtycka TV 

18.00 — Program TVP. 21.30 —  
Olimp. 22.00— Mój kraj. 22.15 — Wi
deofilm „Terese Jankauskaite". 22.45
— Wiadomości bałtyckie. 23.00 — 
Niezwykła mieszkanka. 2330 —  Film 
Bergmana „Siódma pieczęć”.

T e łe -3  

7.00— Wiadomości CNN. 730— 
Muzy£& 8.00—  Filipy a nim. 1035 —  
Serial „Santa Barbara". 15.00—-Film 
riRytm". 1635 — Muzyka. 18.00 —  
Program z Watykanu. 1830—  Repor
taż z Poniewieża. 19.00 —  Wieści. 
19.25— Serial „Santa Barbara”. 20.15
— W świecie sportu samochodowego i 
motorowego. 20.45 —  Nowości euro
pejskie. 2130 —  911. 22.00 —  Film. 
2330— Muzyka. 24.00— Muzyka jaz
zowa.

Warszawa 

10.00 — Wiadomości. 10.15 —; - 
Mama i ja. 10.25 —  Domowe przed
szkole. 10.50—  Porozmawiajmy o 
dzieciach. 11.00— „Hydrozagadka ” —  
film TP. 12.10 —  Kwadrans na kawę. 
12.25 —  Video fashión. 12.40 —  Smo
czek czy grzechotka? 13.00 —  Wiado
mości. 13.15 — Magazyn notowań. 
13.45 —r Dla młodych widzów. 14.00 —-' 
„Arlekin” w Łodzi oraz film z serii „3- 
2-1 kontakt”. 1430 —  16.55 —  Tele
wizja edukacyjna. 17.05 —  Dla 
młodych widzów. 17.45 —  Muzyczna 
Jedynka. 18.00 — Teleexpress. 18.20
—  Miliard w rozumie — teleturniej. 

>.18.45 —  Antena. 19.00 —  „Komiks, 
dziewiąta sztuka wyzwolona” (3 )— se
rial dok. prod. hiszp. 1930 —  Studio 
wyhprcze. 20.00 —  Tęczowy mini-booL 
20.1  ̂—  Wieczorynka. 2030 —  Wia- 
domóśti. 2035 -— Studio wyborcze.
21.05 —  Konferencja prasowa pani 
premier Hanny Suchockiej. 21.25 —  
Teatr telewizji. Patrick G. Clark V- 
„Upkfw kuchni”. 23.00— Studio wy- 
borczi.23.40— Relacja z uroczystości 
sprowadzenia do Polski prochów gen. 
Władjjjbwa Sikorskiego.24.00—  Wia
domości. 0.15 —  Gorąca linia. 0.25 —* 
Muzyczna Jedynka. 030 — „Ochotni
cy śmierci” — film dok. prod. ang. 1.20
—  Tc/lubię. 220 —  Moja Europa — 
monpeur Franciszek Starowina.

Ostankino 

3 5.00— Dziennik. 5.20— Gimnas
tyki. 530 *— Poranek. 7.45 — Firma 
gwarantuje, 8.00 — Dziennik. 8.20 — 
/jFllm anim. 8.35 —  Serial „Po prostu 

’ Maria”. 9.25 —  W świecie zwierząt.
10.05 —■ Do lat 16 i więcej. 10.50 — 
Ekspres prasowy. 11.00 g g  Dziennik. 
11-20— TV film fab. „Nastołatek”(5- 
6). 1330— Film anim. 14.00— Dzien
nik. 14.25 —  Rozmaitości. 15.10 — 
Notes. 15.15— Film anim. 15.40— TV 
film dok. 16.00 —  Rock. 16.40 —  Do

lat 16 i więcej. Podczas pczerwy o 17.00 
—  Dziennik. 1735 —  O pogodzie. 
18.00 —  Serial „Po prostu Maria”. 
18.50 —  Spotkania dla was. 19.40 — 
Dobranocka. 1935 — Reklama. 20.00 
— Dziennik. 20.40— Loteria „Milion” 
21.10 — Film fab. „Wujaszek Wania”  
23.05.— Dziennik. 2330— Na szacho
wych mistrzostwach świata. 23.45 — 
Parada festiwali. 0.25 —  Ekspres pra
sowy.
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LTV

730— Wiadomości ze świata. 830 
— Serial TV  „Polkga z Miami". Odc.2. 
9.20 tt— 10.00 —  Program dla dzieci. 
18.00— Dziennik. 18.10 —  Dla dzieci. 
18.50 -— Wiadomości (ros.). 19.00 —  
Dziennik BBC. 1930 —  Wideomaga- 
zyn mody. 20.00 — Serial TV  „Ulica- 
E ”. 20.30 — Najśmieszniejsi ludzie 
Ametyki. 21.00—  Panorama. 2130 — 
Telegra „Tak. Nie.” . 2230 — Aleja 
Wolności. 22.45 —  To d  Show. 23.15 
Dziennik wieczorny. 2330—  Program 
wideo.

Teto-3 .

7.00 —  Dziennik CNN. 730 — 
Muzyka. 8.00 —  Filmy anim. 8.30 —  
Film „Tarzan". 9.00— Muzyka. 9.15— 
Aerobic. 9.45— Muzyka. 10.00—-Film 
anim. 10.25 •— Sam solne reżyserem.
11.00 —  Film fab. „Santa Barbara”. !
15.00— Filmy anim. 16.00— Muzyka. 1 
16.55 —  Film W. Disneya. 17.45 —  | 
Muzyka. 18.00 —  Program z Watyka- | 
nu. 1830 —  Reportaż z Szawel. 19.00 j
—  W iadomości. 19.25 — Film | 
„Ocean”. Ode 5.21.00— Wiadomości ■ 
z Europy. 21.30 —  Muzyka. 22.00 •— j 
Film. 23.40 — Muzyka. 24.00 —  Jazz.

Warszawa

10.00 — Wiadomości. 10.15 —- 1 
Mama i ja. 10.25 —  Domowe przed
szkole. 11.00— Film fab. 1130— Wia
domości. 1135— 15.00.— Transmisja
z uroczystości złożenia prochów gen. 
Władysława Sikorskiego na Wawelu.
15.00 — 1635 —  Telewizja edukacyj
na. 17.05 —  Dla najmłodszych. 17.45 
— Muzyczna Jedynka. 18.00— Teleec- 
press. 18.20 —  Automania. 18.40 — 
Randka w ciemno— zabawa quizowa. 
1930 — Studio wyborcze. 20.00 —  
Wieczorynka. 2030 —  Wiadomości.
21.00—  Studio wyborcze. 2135 y  Le
louch i Juz... „Czy zabiła” —  dramat 
krym. prod. franc. 24.00 —  Wiado
mości. 0.15 —  Gorąca linia. 0.25 —  
Muzyczna Jedynka. 030 —  „Demp- 
sey” —- film fab. prod. USA. 135 —  
Saga piosenki francuskiej i Gilbert Be- 
caud.

Ostankino 

5.00— Ozicnnik. 5.20— nnas- 
tyka poranna. 530— Poranek. /.45 —  
Firma gwarantuje. 8.00 — Dziennik. 
8.20— Film dla dzieci. 930— Melodie 
i rytmy Buriac/. 10.00 —  Klub 
podróżników. 1030 —  Eksprec praso
wy. 11.00 —  D^ennik. 11.20 —  Ame
ryka z M. Taratutą. 1130 —  Spektakl 
TV. 14.00— Dziennik. 14.25 — Brydż. 
14.50 —  Biznes. 15.05 —  Olesia i 
spółka. 15.35 —  50x50.17.00— Dzien
nik. 17.20 —  Międzypaństwowy pro
gram Ostankino. 17.40 —  Człowiek i 
prawo. 18.10 —  O pogodzie. 18.15 —  
Ameryka z M. Taratutą. 18.45 —  Pole 
cudów. 19.40 —i  Dobranoc, dzieci. 
1935 —  Reklama. 20.00 Dziennik. 
20.45 —  Człowiek tygodnia. 2035 — -f 
W  klubie dedektywów. Film fab. 2135 \
—  Biuro polityczne. 22.30 —  Koncert. 1 
2330 —  Autoshow. 23.45 —  Program i 
wieczorny. Podczas przerwy— Wiado- i 
mości. 030 — Ekspres prasowy.

Ekrany
VUNIUS — „Ochraniacz" (USA) 
— o 11, 13.20, 15.40, 18, 20.20.

AUSKA —  ,,Ofiara w imię ml. 
lo*cl (Indie, 2 serie) —  o 12.20, 
16.40, 20.50. „Gorzcy cer* (Ang
lia, dla dorosłych) —  o 10.30, 
14.50, 19.10.

PERGALE — „Uliczny boJow. 
nlk" (USA) —  o 13, 14.30, 16, 
17.30,19. 20.30.

Stale organizujemy

wycieczki do Polski.

W e wrześniu: do W ar
szawy —  15; 17; 21;
24; 2&

Kraków —  Bielsko-Biała 
—  15.

Szczecin —  15. • 
Ciechanów —  29. 
Zapraszamyl
Zwracać się: Vilnius, tel. 

42-88-27; 42-64-63; 45-46- 
29.

(Zam. 2495)

SPÓŁKA AKCYJNA  
w  różnych Ilościach 

N A B Y W A  

złom metali żelaznych.

Możemy służyć własnym 
transportem.

Zwracać się na tel. w  
Wilnie: 63-98-08, 63-76-44, 
63-14-47.

(Zam. 2532)

SKUPUJEMY 
steki Inwestycyjne.

Pracujemy w  godz. 9.30—  
13.00 | 14.00— 18.00 (w dniach 
pracy).

Zwracać się: VUnlus, Ligo. 
nlnes 6, teL 22-10-24.

(Zam. 2499)

Kalendarium
* Czwartek (16.DC) jest 259 

dniem 1993 r. Do końca roku —  i 
106 dni.

* Znak Zodiaku — Panna. 
Imieniny: Cypriana, Edyty,

Kamili, Karnela.
* Wschód Słońca —  6.57, za

chód —  19.34. Długość dnia 12 
godz. 43 min,

* Księżyc. Nów  0 godz. 11 min.

Pogoda
Litewska Służba Hydrometeoro- 

logicznua przewiduje na 16 wrze
śnia zachmurzenie z przejaśnie
niami, opady deszczu, wiatr po-r 
łudniowo-wschodni, południowy. * 
Temperatura 14— 16 stopni.

W  oiągu następnych dwóch 
dni krótkotrwałe opady, tempe
ratura w nocy 5— 10, w  dzień 
10— 15 stopni.

KLUB SPORTOWY

N A  LITWIE POLONU  

serdecznie pozdrawia
" H i

Pana Michała Śienkiê
z 60 Urodzinami, życząc ttadv 

polskich ,,stu lat", zdrowia, 
cha i wszelkiej po m yśln ości^  M

; Bank 
„LIETUV0S VERSLAS«

przyjmuje terminowe wkłady w litach 

3 mies. i płaci 48 proc- odsetków rocznie I  
(za 3 mies. — 12 proc. odsetków).

Minimalna suma —  500 litów (lei-: 63-38-63).
Za wkłady walutowe płaci się 12 proc- odsetkfa* 

cznie. Minimalna suma — 1000 USD 
albo 1500 DM (tel.: 63-05-25).

Szanowni Państwo, możecie jeszcze zostać dejom 
>. iuszami Bartku) Wartość nominalna jednej aiCjj 
tylko 40 litów. (Tel.: 63-38-63).

Czekamy. Viinius, Naugarduko 91.

(Zam. 2531)

DKOGO PŁACIMY

za złoto 1 platynę.
Vilnlus, Savanoriu 64— 28, tel. 

26-37-10
(Zam. 2535)

W  centrum miasta 
DKOGO SKUPUJEMY 

złoto 1 platynę.
VUnlus, tel. 75-15-28 I 75-51- 

1.
(Zam. 2518)

KAZANIE N A  GÓRZE JEZUSA Z NAZARETU. I

KSIĄŻKA —  OTUCHA DLA KAŻDEGO DĄŻĄCEGO I 
DO BOGA.

Informacje: Unlverselles Leben. 9/0, Haugerring ), 
97070 WOrzburg RFN.

Słuchajcie również naszych programów:
Radio Grodno, UKF 66,980 MHz.

(Zam. 2529) !

STALE 
SKUPUJEMY

czeki inwestycyjne.

Vtlnlus, tel. 22-31-70, w  \ 
godz- 9— 13, 14— 17.

(Zam. 2517)

- W  Niemen czynie 

ORGANIZOWANE 

SĄ KUKSY KIEROWCÓW

Zwracać się: Nlemenczyn -  
tel. 57-13-48, 57-10-01.

(Zam. 2540)

PRODUCENT 

bluzek x JedmUi 
POSZUKUJE ODHOSCT 

Polska, ŁbU , tel

(Zjr 2S4U

SKUPUJEMY
r7FVT

INWESTYCYJNJŁ

Vllnlus, Gedimlno 41, teL 
77-41-63.

(Zam. 2543)

Po wysokiej colt 
STALE SKUPUJBJT 

pozłacane detale tnr 
zystory, mlkroidMB  ̂
korpusy zegarków 1 W* 
solety.

Płacimy w walucie V  
mlenlalnef i litach. 

Zwracać się: VlW » “ I 
23-00-95- u *

(Znn.2*S

SK7FP „PERIAS”

skupuje; sprzedaj®, 
różną walutą. . «  jrfl

Vllnlus, Naogardow*  | 
26-15-56. ' t(Za©.1

SKLEP JUBILERSKI 
,tPERLASM

drogo skupuje złoto, platyny 
wszystkich prób, srebro technicz
ne, pallad.

VIInius, Naugarduko 30, tel. 
26-15-56.

(Zam 2525)

Dyturni wydani®
Łucja BRZOZOWS^, 
Zbigniew MARKO W *  

Teresa ZARK,
Teresa STR0MB.0' 
Anna RZEWUSKA

KURIER
Wileński

Dziennik społeczno-polityczny 
Sejmu 1 Rządu Republiki litew
skie). tJkazuJe się od 1 llpca 
1953 r.

N a s z  a d r e s :
Lalsvós pr. 60,
2044, VUnłu8 
Lletuvos Respubllka

Kod 67218 
Cena 10 ct 
W  Polsce —  1000 zł.
Zam. 2783
Nr rejestracji i— 322. 
Drukuje Państwowe 
Przedsiębiorstwo „Spauda"

T E L E F O N Y :  Redaktor —- 42-79-01, zastępcy redaktora —  
42-79-04, 42-79-48, sekretarz odpowiedzialny —  42-79-49.

D z i a ł y :  państwa 1 samorządu terenowego —  42-78-63, ekono
miczny — 42-78-54, etyki, rodziny 1 prawa —  42-79-64, prawnik
— 42-75-76, szkolnictwa 1 młodzieży —  42-79-73, 42-69-86, żyda 
politycznego —  42-78-81, żyda wsi — 42-79-68, 42-78-90, stołe
czny oraz aktualnośd — 42-79-77, handlu, usług 1 komunikacji
— 42-79-56, literatury i sztuki —  42-79-88, felietonów 1 sportu
—  42-90-03, listów —  42-69-65, komercyjny oraz organizacyjny

42-72-70, korespondenci: na rejon wileński —  42-78-90, 
45-03-95, solecznlcki —  52-780, świędańskl —  44-21-46, trocki 1 
szyrwlnckl — 62-42-67, fotokorespondend —  42-90-81, tłumacze 
— 42-90-60, 42-72-71, styliści —  42-72-92, maszynistki — 42-77-72.

Redaktor Zbigniew

Biuro ogłoszeń 1 reki**? 

mis 60, 11 piętro, pok*J ”  fp 

lelon — 42-89-83. Ciyn®*

17.00 w dniach pracy. /
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